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Geny ogłoszeń 
za wiersz milime- 
trowy przed 1 złoty 
w teście 50 gr., za 
tekstem 40 gr. Ogło 
szenia tubelarycz- 
no 50 proc., a świą- 
teczne 25 proc. dro- 
żej. Drobne ogło- 
szenia po 10 groszy 
Bla poszukujących 
R pracy 5 gr. za wy* 

raz. Najmniej 1 sł. 
| Za zastrzeżenie miejsca 

dolłkza sie 28*:. 
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Sensacyjne 


przemówienie 


Jedyny organ demokratyczny niezależny woj. PPR 


WIELCE, Marss Fecha 23 (róg Sienkiewicze) tel. 13-78; 
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DEEE TORZE 
BĘDZIN, Sączewskiego Nr. 29; DĄBROWA, ul. $-go Mają 14 I Krc:owej 


Bł Kada Fala 5, teL 97; MAE Rsteinaka j 31; GRODZIEC, ul Legionów tel. 7-18-66. 


gen. żeligowskieqgo w sejmie 


Ostry atak ną rząd. — Spór o marsz. Smigłego-Rydza 


WARSZAWA, 2. 12. Wczorajsze 
posiedzenie Sejmu oblite bylo w du- 
ze sensacje natury politycznej. Pierw 
szą sensacją bylo zlozenie na wstępie 
posiedzenie deklaracji prezesa kola 
parlamentarnego O. Z. N. posia Hwi- 
dzańskiego. Posel Świdziński ziozyl 1- 
imieniem koła parlamentarnego U. Z, 
N. następującą deklarację: 

Wysoka Izbo! Na terenie Sejmu i 
senatu zorganizowane zostalo kole 
parlamentarne Obozu Zjednoczenia 
Narodowego. Jako prezes tego kola w 
jego imieniu mam zaszczyt oświadczyć 
to następuje: 

Biorąc czynny udziai w akcji orga 
n.zowania narodu dla  wypelnienia 
przeznaczeń, którę naród czekają, 


grupa posłów j senatorów skupion ych 


w Obozie Zjednoczenia Narodowego 
postanowiła powołać do życia kało 
Parlamentarne Celem zorganizowania 
i pogłękienia prac swoich w Sejmie i 
Senacie, 

Skupiamy się wedlug zasad, wyra: 


. konych w deklaracji pik. Koca która 


Jest deklarację idcową Obozu Zjedno 
czenia Narodowego jako organizacji 


narodu. Przedłożony izbom  prelimi- 
narz budżetowy będzie  szczególowo 


rozpatrywany w komisjach: i gdzie kę- 
dziesry mieli możność dokadiiej 
lizy cyfr i faktów i skonfrontowania 
ich z rzeczywistoscią kraju oraz z tuo 
żliwościami wypełnienia zadań prze” 
państwo. Tam też zakreślimy swój sto 
sunek do poszezeg: lnych cześci budże 
tu. Stosunek nasz do praw rządu bę- 
dzie zawsze rzeczowy z zachowaniem 
pełnej niezależności w ocenie jego 
dzialalności. 

Każdy pozytywny wysiłek rządy, 
zmierzający do powiększenia sił boga 


y z 
una 


etwa i znaczenia Polski spotka sie z | 


naparciem Koła (cklaski1. 


Atak gen. Żeligowskiego 


Druga z kolei sensacją dużej mia- 
ry było przemówienie generaia  Żeli- 
SGW: Kes O» zawierające ostre aiaki za 
równo na koło OZN. jak i na rząd. — 
Sensacyjnego posmaku przemówieniu 
dedał takt, że przed jego  wygłosze- 
niem posel Żeligowski zrzeki się pre- 
zesury koła rolników, chcąc w ten spo 
sób podkreslić, że wypowiada jedynie 
własną opinię, nić angażując swoich 
kolegów z koła. 

Na wstępie swego przemówienia 
gen. Żeligowski zwrócił uwagę, że 
na terenie Sejmu powstało nowe 


atronniectwo Obozu Zjednoczenia Na 
rodowego. 

Stronnictwo to jest — mówi gen. 
Żeligowski — pod protektoratem naj 


wyższych władz państwowych. 

Zastanawiam się, dlaczego stronni 
ctwo tę powstało i powstaje wlaśnie 
teraz, w okresie, gdy mamy nową kon 
stytucję, gdzie wszystkie sprawy pań 
stwowe są uregulowane, wytyczne po 
lityczne są wyraźne. 

Zdaje się, że na czoło wysunęły się 
dwa zagadnienia. Obóz ideowy, który 
rządzi i który ma wielkie zaslugi dla 

raju, który powinien był wejść w ra 
mach. konstytucji do obozu (mówca 
Mma widocznie na myśli udział grupy 
staronułkownikowskiej w dalszych rzą 


li 
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dach w kraju — przyp. red.) nie cheiał 
tego uczynić į zamierzał pójść inną 
drogą. 

Gzy to jest dobrze i od czego to się 
zaczęło? Zaczęło się w lipcu zeszłego 
roku od okólnika pana prenuera, któ 
ry stwierdza, że 
drugą osoba w państwie jest marsz 
lek Śmigły-Rydz. 

Konstytucja przewiduje gradaeję: 
prezydent, rząd, parlament, wojsko. 
Jakaż zaszła konieczność, aby teu stan 
rzeczy zmieniać? Są momenty w-dzie 
jach narodu, gdy konieczność, jako 
prawo historii. zmusza nas do wydanią 
specjalnych zarządzeń dla dobra kra- 
ju koniecznych. 

Jaka jednak zaszła nadzwyczajna 
okoliczność która spowodowała wyda 
nie okólnika non premiera? 

Jeżeli w szeregach najwyższych 
czynników w państwie odstęnuje 
od zasad konstytucji, to cóż mamy 
mieć? To, cy się obeenie stalo Bą tere- 
nie Sejmu, powstanie Ozonu jest dal- 
szym ciągiem odstąpień od ram kon- 
stytucyjnych. 

Na ferenie świata dzieją się wiel- 
Niemcy czy Wiosł two 
rzą nowy ustrój totalny. stają się sil- 
niejsi. Nas to neci nic mówimy tego 
jednak otwarcie. Lecz czy jest to na- 
sza: droga? Nie! Naród polski jesi 
więcej wart, aby być pod rządami to 
alnymi. Te zresztą jaż były. Mieliś- 
my totalzm magnaterii; sziachty, to- 
alzm państw zaborczych i częściowo 
naszej administracji. 

Potrzeba nam prawa. Musimy obu 
dzić ducha naszyca obywateli. Kon- 
stvlucja daje nam właśnie te możli- 
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kie przemiany. 


samolotów 


= 2.12. Na terytoriumi cze 
chosłowackim wylądowało miespodzia 
nie 12 samolotów niemieckich. Zjawie 
nie się tak licznej eskadry samoloto- 
wej na granicy 
wywołało w Cz 


echach alarm lotniczy. 


W miastach pegranicznych zarzą 
. < . 7 
dzono pogotowie przeciwgazowe, rów 
RATER 
smr 


: KRAKÓW; 2. 12. Przed paru dnia 
mi jeden z obrońców inż. Doboszyn* 
skiego interweniował w Sądzie Naj- 
wyższym w Warszawie w sprawie 
przyspieszenia zalatwienia wniosku 
Sądu Okręgowego w- Krakowie dla 
przeprowadzenia rozprawy inż. Dobo 
szyńskiego na terenie innej apeiacji.— 
W wyniku interwencji stwierdzono, 
że wniosek sądu krakowskiego nie mo 
że być przedstawiony Sądowi Naj- 
wyższemu, gdyż nie dolączono do nie 
go pelnego kompletu akt. 

Na wiadomość o tvm — obrońcy 


wości. Na cóż jeszcze mamy szukać 
rowych programów, niezgodnych z 
prawami i duchem naiodu? Taka po- 
lityka jest wysoce faiszywa.  <Po la: 
kich pociągnięciach, jak okólnik p. 
premiera 1 fakt powstania: Ozonu ua 
terenie parlamentu dają siç wyczuć 
odgłosy, ze grupa ta chce mee wpły- 
wy i nadal na politykę państwa i io 
wb rew konstytucji. Uioż oboz legiono 
wy, który ma olbrzymie zas Jugi dla 
państwa, lecz który odejdzie stanie 
się opozycją. Sam się skonsoliduje i 
wtedy odegra wielką e woo yciu 
paist ie. tym bardziej. że ma prakty- 
rządzenia. ` 
Trzeba sobie wczas powiedzieć: wy 
konaliśmy i odchodzimy. 

Musimy stwierdzić. że dotychczaso 
we rządy straciły zaufanie spoleczeń - 
stwa. Stało się to dlatego, że warstwa 
rządząca wchłonęła w siebie czynniki 
uienyie karierowi zów, ludzi nie ma 
jących nic. ws .pólnego z ideą dobra 
państwowego. 

Marsz: iial Proszę pana generała o 
„bliższe sformułowanie zarzutu kariero 
wiezewstwa. Czy miał pan na my śli, 
że karierowicze znaleźli się w rządzi e? 

Posel Żeligowski: Nie. Własnie pod 
kreślilem, że w rządzie są ludzie u 
czciwi i goracy patrioci, jednakże na 
różnych stanowisk ach w róż: veh urzę 
dach znaleźli się ludzie, którzy dosto 
sowali się do obecnych warunków. 

Stali się ultra Piłsudezykani, ultra 
Lesionistami mimo, że w Łegienach 
nigdy nie byfi. 

Wracam jeszcze do okólnika p. pre 
miera — mówił p. Żeligiwska. 

Był on wydany wbrew konstytucji. 
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Stworzył dualizm na szezytach pań» 
stwa. 

Poczucie odpowiedzialności jest 
w ogóle wśród mas słabo rozwinięte. 
Kto jest przed kim odpowiedzialny? 
Konstytucja mówi, że prezydent rzą- 
dzi się swym sumieniem i jest *dpo 
wiedzi: alny przed Bogiem i sumieniem 
rzed parlamentem. 


LUTZARC=P2 


Tyniezasem p. premier oświadcza, 
ze dostał rozkaz od marszałka i jest 
przed nim odpowiedzialny. W ten spo 
sób włączył wojsko do polityki. 


Wojsko powinno być zbliżone do 
„połeczeństwa, lecz to społeczeństwo 
winno się zblizyć do wojska, a nie 


wojsko do społeczeństwa. 

Miałem zamiar postawić wniosek 
o cofnięcie okólmka pana *premiera.— 
Nie robię tego, gdyż mysh w nim za 
warte są nam wszystkim drogie. Gdy 
vy jednak pan premier mial to zrolać 
to mam wr: ażenie, że wszystko stanie 
napowróf na swoim miejscu. 

Naród polski jest spokojny i wszę- 
dzie góruje zdrowy instynkt, Jeżeli 
ądzieś są tarcia, to na szczytach. 


OKULISTA 


Dr. T. Snkałowski 


h. st. asystent Kliniki Okulist. 
Uniw. Jagiell. 
PRZEPROWADZIŁ SIĘ 


w Sosnowcu na ul. Pierackiego 1 I p. 
tel. 6.18.01. 


Bunt lotników niem eckich srzeciwia zanez onemu wysłaniu ich da Hiszpanii 


UCIECZKA ESKADRY LOTNICZEJ Z NIEMIEC 


wylądowało w Czechach, 2 w Austrii 


nocześnie zaś eskadry, mające za zada 
nie ochronę granicy, niezwłocznie wy 
startowały, gotowe do boju. Z Pragi 
zożądano posiłków. 

Samoloty niemieckie, mimo ostrze- 
żeń nie zawróciły do Niemiec, lecz 
przeciwnie, starały się lecieć jak naj 
dalej w głąb Czech, po czym wylądo 


Zacinięcie akt sprawy 


inż. Doboszyńskiego 


inierweniowali w dwu ostatnich 
dhiach w Sądzie Okręgowym i Apela- 
cyjnym w Krakowie, prosząc o uzuje! 
nienie akt, wysłanych do Warszawy. 
Adwokaci stwierdzih ze zdumieniem 
ze wszystkie akta sprawy zostaiy wy 
slane z Krakowa do Warszawy. 
Ponieważ, według oświadczeń 
wladz sądowych . w Warszawie, sąd 
tamtejszy otrzymał akta niekomplet 
ne. zachodzi pytanie, gdzie znajduje 
się część akt, których nie ma ani w 
Warszawie, ani w Krakowie. 


wały, gdy tylko znalazły się nad do- 
godnym terenem. 
Okazało się, że jest to 
część słynnej niemieckiej eskadry 
Richttofena. 

Lotnicy byli prteznaczeni do służby 
w Hiszpanii narodowej, nie usłuchali 
jednak rozkazu i woleli zdezerterować 
z armii niemieckiej, 
niż brać udział w wojnie hiszpańskiej. 
Kilku z pośród lotników należy do zna 
nych rodzin niemieckich, mający ch 
tradycję służby w armii i dla których 
nieposłuszeństwo wobec rozkazu było 
dotąd wręcz nie do pomyślenia. 

Równocześnie nadesly wiadomości 
z Austrii, że 
na terytorium austriackim wylądowa- 
ły 2 samoloty z tejże samej eskadry. 

których załoga została przewiezio- 
na do Wiednia. Zarówno w Czechach 
jak i Austrii. lotnicy będą ukarani 
aresztem policyjnym za Drek orae 
graniev, nie może być jednak mowy o 
wydaniu zbiegów władzom niemieckim 

Ucieczka lotników niemieckich, na 
leżących do reprezentacyjnej eskadry 
lotnictwa niemieckiego, wywołała w 
Czechosłowacji zrozumiałą sensację. 
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- Rewelacyl 


Żatnsnięcie przewodu sąd 


WARSZAWA, 2. 12. Proces red. 
Studnickiego o zniesławienie prezy 
denta m. Warszawy Sfarzyńskiego do 
biega wreszeie końca. W Środę DO 
żmudnym przewodzie i ostrej polemice 
w sprawie nowych Świadków, jakie 
zgłosiła ława obrończa, przewodniczą 
cy zamknął przewód sądowy, odrzuci 
wszy przedtem wnioski obrony © POW 
tórne przesłuchanie świadków, cv do 
których prez. Starzyński postawil za 
rzuty co do złej gospodarki miejskiej 
w. stolicy. Odrzucone też zostały wnio 
ski o przesłuchanie nowych świadków 

Rewelacyjne było wyjaśnienie 
osk. Studnickiego. Powiedział om 
między innymi: e 

— Zacznę od odparcia zarzutu p9 
stawionego mi przez pana oskarżycie 
la, że brałem pieniądze od Niemsów. 

Kategorycznie zaprzeczam temu. 

Ani na osobiste, ani na polityczne 
cele pieniędzy od Niemców nie brałem 
aczkołwiek dwukrotnie proponowano 
mi tak poważne sumy jak, 200.00? mx 
rek na akeję propagandową. 


Przechodząc kolejno szereg Świad- 
ków oraz osób, których nazwiska pa 
dły w przemówieniu oskarżyciela, p. 
Studnieki powiada: 

— Trzeba być bardzo naiwnym że 
by uwierzyć p. Starzyńskiemu, że 
zwolnił tak wysokiego urzędniko, jak 

naczelnika wydziału personalnego 

p. Herbsta, 
jedynie za transakcję z benzyną, któ 
rej nie zaaprobował. Jeśli chodzi © 
jednego z najwartościowych pracowni 
ków usuniętych z zarządu miejskiego, 
o gen. Szpakowskiego, to nie można 
kwestionówać jego wykształcenia i 
kwalifikacyj fachowych. Człowiek ten 
ukończył wydział matematyczny i 
prawniczy, akademię morską 1 akade 
mię prawniczą. Od 1919 do 1926 r. pra 
cował w gabinecie ministra wojny, a 
opinie wystawiane przez władze 9 
wydziale, który prowadził, były Wy- 
jątkowe pochlebne. Posyłano tam ba 
wet młodych urzędników na przeszko 
lenie. P. Starzyński w wyjaśnieniach 
swych atakując poszczególnych  Iudzi 
chciał tylko osłakić zeznania Świad 
ków obrony. 

Świadek Schönborn, wybitny fa 
chowiec. | 
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ne wyjaśnienia red. 


owego w Sprawie prez. Starzyński 


zasłużył na zarzut z ust oskarżyciela, 
że wziął 10.000 złotych renumeracji. 
Wiemy przecież wszyscy, że rzeżmia 
była instytueją, dającą milienowe zy 
ski. Cóż w tym dziwnego, że mogła 
raz wypłacić taką remunerację dyre- 
ktorowi. P. Studnicki nie znał Sthön 
borna do czasu swojej sprawy. nał 
go jedynie właśnie z opinii wybiinego 
fachowca. 

Wieeprezydenta Szpotańskiego 
poznał p. Studnicki jeszcze wówczis 
kiedy był przewódcą Młodzieży Fil: 
reckiej. P. Szpotański był mężem zau 
fania Piłsudskiego. Odznaczał się 7a 
wsze nieposzlakowanym charakterem 
Robi mu się zarzut. że nodbudowy wał 
domy w śródmieściu dla lokov raaia 
tam szkół, a zapomina się, że tereny 
w obrębie śródmieścia kosztowały Za 
wrotne sumy. Z przykrością stwierdza 


| oskarżony tendencje poderwania opi- 


nii osobistej świadków. 
Wyrażając się krytycznie o sosun 
kach, panujących w naszej skarbowe- 


| ści, p. Studnicki twierdzi, że 


naogół  urzędniey uważają pracę w 


skarbowości jako mandat karny. 


Przypominając dzieje Przewłockie 
go, związane z procesem. Olpińskiego, 
oskarżony twierdzi, że jako karę , 7a 
akcję Przewłockiego, w sprawie droż 
dżowni dziesięciokrotnie podwyższona 
mu podatki. Trybunał Administracyj 
ny, do którego się odwołał, znanić jszył 
mu trochę, ale po dziś dzień dźwiga 
nadmiernie ciężary z tego tytulu: 

P. Studnieki wyjaśnia, że 
żona jego była nauczycielką języka an 
giełskiego w szkołach miejskieh i po 

bierała 29 złotych miesięcznie 
zo cztery godziny wykładów tygodnio 
wo. Insynuowanie, że. napisane bro 
szury mogło być odwetem zo wyntówie 
nie pracy żonie, nie wytrzymuie kry 
tyki. Gdyby chodziło o poderwanie by 
tu rodziny, to możliwe, że ludzie bum 
towaliby się i szwkali tego odweta, sile 
w tym wypadku — to wygląda popre 
stu Śmieszne. 

Żadnych osobistych pobudek w 
akcji nie ma i być nie może. Broszurę 
zacząłem pisać. kiedv żóna Moja je 
szcze pracowała. Jeśli chodzi o zag 
nienie drożdżowni, to zapytuję, dlaeże 
go tę sprawę przyczepłono tytko do 


E, PHILIIPS OPPENHEIM 


(Streszczenie początki powieści). 

Major Owston został zaangażowany 
praez Martina Hewsa. mieszkającego W 
tajemniczym zamku niedaleko Łondy nu 
do ochrony swej osoby we wszystkieh 0- 
kolieznościach. Martin Hews miał wielu, 
nieprzyjaciół, z których najniebezpieez- 
niejszym byl tajemniczy „Józef“ szef 
szajki ekradającej z klejnotów wytwor- 
ne damy na balach i zabawach. W zam- 
ku Hewsa mieszkała również jego »io- 
strzenica Beatrice Kssiter oraz piękna Ra 
chela. przyjaciółka niejakiego Jima Deon- 
kina, którą właśnie zannerzał porwać ów 
Jósef. Unieszkodliwieniem  Józcia zajął 
się major Owston wraz z inspektorem 
policji Bloorem. Józef był jednak bardzo 
przebiegły i w końeu zamiast Racheli u- 
dało mu się porwać pannę Essiter, jako 
zakładniczke. Celem odszukania porwa- 
nej major Owston udał-się do Londynu. 
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Wsiedliśmy z Rachelą do [szej 


Powieść kryminalna 


ulasy pociągu, idącego do Londynu. 
"z=nals 2 Maże” 
wała się ani słowem. Dopiero tuż 
przed przybyciem do kŁondynu spoj- 
rzała w lusterko i zawołała: 

— Wyglądam dziś jak czarownica. 


1083 NET 


Nie miałam nawet czasu ubrać sią po- | 


rządniej i uczesać. 
— Mimo to podoba mi się pani. 
— Podobam się panu? 
nowość? 
— Nie 


żal pani przyjaciela Jima? 


nie dorósł ani do pięty Józefowi, 
—- Ciekaw jestem, gdzie pani znaj- 
dzie tego swojego Józefa. Mam jakieś 


niejasne wrażenie, że Się spotkamy 


już nie długo. Ja bowiem muszę za 


wszelka cenę wydostać pannę Essiter. ; 


— Pofsiwiam pana upór i charak- 
ter. OR 


Cóż to za | 


p. A hvil 4 niego «hiopak, ale ' 


p. Starzyńskiego, ani do Sławka, ani 
di Prystora, a tylko do niego? 

Oskarżyciel mówi żę jest nieziunoż 
ny, że ma mały domek, który go kosz 
tował 32.000 złotych, ale 
B. 6. K. tato 0.80% złotych pożyczki 

na budowe tego domu, 

Zwykły obywatel nie otrzymałby 
tyle. Jeżeli władza banku bierze takie 

| pdea, to może jest to obyczaj, ale 
nie mogę inaczej powiedzieć, jak że 
to jest zły obyczaj. 

— Oskarżyciel powiedział — mówi 
dalej p. Studnieki — że na 56 urzędni 
ków biura ewidencji zostało 15-tu. 

Usprawiedłiwił jeduak tylko usu- 
nięcie dwóch z nich, a reszta? 

Oezy wiście, że  usunię*i 
względów politycznych. 

Wyjaśnienia swoje kończy p. Stud 
nieki słowami: 

„Z tego wszystkiego eo napisałem 
w broszurze nie cofam ani jednego 
słowa”, 

Następują pytania obrońców: 

Adw. Szumański przypomina p. 
Starzyńskiemu, że za przeprowadze- 
nie pożyczki narodowej otrzymał or 
der „Odrodzenia Polski” 1 zapytuje, 
czy 
w związku z tą peżyczką nie miał żad 
nych przykrości, zwłaszeza na zjeździe 

Łegienistów w Krakowie? 

P. Starzyński twierdzi, że nie pa 

mięta. 


byli ze 


Na zapytanie obrońcy, czy ma 2a 
złe oskarżonemu jego sympatie dla 
Niemiee prezydent twierdzi, że „iest 


zwolennikiem polityki. zagranieznej » 
beenego rzadu, 

Adw. Szumański: — Ozy w którym 
kolwiek z innych miast Polski były bu 
dawane pokoje recepcyjne w okresie 

skryzysu”% AR ZG Gg 

So SPY Stnizyński odpowiada že.. nie 

| badałstej sprawy w innych mała ststEW. 
W Warszawie rozpoczął  przebudowe 
pałacn Blanca, który jedynie nadawał 
się do tego celu. zaraz po opuszczęniu 
go przez. nalicję. 

Adw. Zieliński zapytuje: Gzy 

w związku z zarzutami, które oskorży 
ciel stawiał  wieeprezydentowi SZĘw 
tuńskiemu, p. wiceprezydent nie misi 
możności _ wyfłnmaeczyć się w okreste 

| ich wspólnego: urzędawania? 


Studnickiego 


— Sfudnick!. 

Prez. Starzyński odpowiada, że z 
wielu rzeczami zapoznał się dopiero 
później, a z faktem ogłaszania przez 
p. Szpotańskiego „krytycznych i mo-- 
ralizatorskich”  axtykułów w „Depe- 
szy”. zapoznał się dopiero na rozpra- 
wie. 

Adw. Zieliński: 
— Czemu p. prezydent nie zrobił tyeła 
zarzutów presto w oczy  Świadkowi, 
kiedy on tu stał przed sądem i mógł m 
dzielić odpowiedzi i wyjaśnień? 

Prez. Starzyński odpowiada, że nie 
mając aktów pod ręką nie byłby w 
możności dokładnie argumentować 
swoich zarzutów. To samo pytanie pe 
nawia obrońca w związku z naczelni- 
kiem Herbstem. Dlaczego te zarzuty 
uczynione były zaocznie? 


Prezydent tłumaczy, że wyjaśniał 
przyczyny zwolnienia jedynie dlatego 


że p. Studnicki zarzuca mu w broszu 
rze  bezpodstawność tych zwolnień. 


Raz jeszeze podkreśla, że . 

na zwolnienie p.: Herbsta złożyły się 

dwie przyczyny: sprawa emerytahia i 
umowę benzynowa. 

Adw. Zieliński; — Ale dlaczego 
tych zarzutów nie  pognióst p. preny 
dent tutaj, w obeenośet p. Herbsta? 

P. Starzyński twierdzi, że wszyst 
kie materiały przygotował dopiera 
bezpośrednie przed swymi >` wy jaśnie- 
niami. 

P. Studnicki: — Czy p. prezydent 
obniżył cenę wody „Czerwonej Pra 
16 To oiosg je 

P. Starsyński: Tymi sprawami się 
nie zajmuję. 2% 

P: Studnicki: — To pestawię p. pre 
zydentowi inne pytanie, 

— Czy będąe jeszcze w minister 
stwie skarbu obniżył p. prezydent; pe 
datki. Czerwonej, Prasię? A t TAES BLL 

Starzyński: twierdzi, że nie b tym 
niewie, żemizdy mie był a tpa zeby 
kómukolwiek obniżać podatki, ani też 
nie robił wyjątków. W ` sprawia “ka 
Pszezyńskiego był za tym, żeby utrzy 
mać wysoki wyftiar podatków. * 

W zakończeniu rozprawy sąd ogłe 
sił zańiknięcie przewodu sądowego» 
wyznaezijąc na godz. 12 dnia nastę 
nego pierwsze przemówienie próku- 
ratora. > 


— Dziękuję za uznanie i życzę 
pani powodzenia w życiu. 
— Nawzajem. Jest pan kardze 


sympatyczny. 

Pociąg zajechał na peron, a Ra- 
chela zawałała taksówkę, która pod- 
jechała pod trotuar. Dziewezyna po- 
dała szeptem jakiś adres i zaraz po 
tym auto zniknęło w tłumie oczekują- 
cych wozów. 

Gdy przybyłem do swojego miesz: 
kania zastałem tam list od komiserzia 
Bloora. W liście tym komisarz pism 
mi. że jest bardzo zajęty i że dopiero 
o godzinie 10 będzie się mógł ze muj 
widzieć, Wobec tego przebrałem się : 
pojechałem na spotkanie z panem Le- 
opoldem. Osobnik ten przyjął mnie w 
szlafroku w swym eleganckim miesz- 
kanin. Zawołał na służącego i kazał 
podać coctaile. 

— zapytał Leopold. 

— Kiepsko. 

— Żadnych nowin o pannie Ess: 
ter? 


. 


jeżeli nie znajdę jego 
przepędzi mnie ze służby. 
= Czy nie wie pan, w czyje ręce 
wpadła panna Essiter? 

-— O©trzymaliśy wczoraj list od 
jednego wroga pana Hewsa i jesteśmy 
przekonani, że'ón to właśnie jest 
sprawcą zbrodni. 
"L To bardzo tajemnicza afera. 
— Tstotnie. Wszystko tó wygląda 
bardzo tajemniczo. j 


stóstrzenue;, 


— Jak się panu powodzi, majorze? 


1 AA słowa. Stryj painy 'Essitor 
"jest wściekły na mnie i powiedział, że | 


— (zy pytał się pan w kofelu © 
pannę Essiter? 

c Owszem, ale 'nie' otezymałam 
tam żadnej: informacji. A 

— Czy chee pan ażebym zwrócił 
się do policji? 

— Wolę poczekać jeszcze kilka: dui, 
Może się coś wyjaśni. 

— (zy człowiek, który porwoł pam 
nę Kssiter, jest jakąś figurą w wyż 
szych sterach. towarzyskich? 

— Bynajmniej. Jest to przywódea 
szajki bandytów. 

— Więc czemu w takim razie nia 
uprzedzić policji o uprowadzeniu pan: 
ny Beatrice? ; 
Mój szef nie lubi zadawać się 
z polieją. 


>ozmawialiśmy jeszcze dłuższy, 
czas na obojętne tematy, a . wreszcie 


po godzinie 9 mój gospodarz oświad- 
cąył, że za pół godziny ma spotkanie 
w hotelu Hyde-Park. Wobec tego po- 
szedl się przebrać do swej sypialni. 
-"Rozgłądnąłem się po pokoju, aby, 
przekonać się, czy nie ma czegoś čie- 
kawego na wierzchu. Wszystkie szaty, 
były zamknięte. Chodziło mi o znale- 


zienie szyfru dła listu zapisanego licz 
bami. Podskoczyłem do szafy biblio- 


tecznej i ujrzałem, że wystmięto tam 
jeden z tomów. Tom ten założony kil- 
ku karteczkami był — Pismem Świę- 
tym. f 

Szybko wsunąłem książkę na «pół 
kę, gdyż przed drzwiami rozległy się 
kroki pana Leopolda. 


d. e. n. 


Nr. 334 


EXPRES ZAGŁĘBIA” 


A FRONCIE POLITYCZNYM 


PRZEMÓWIENIA GEN. GALICY. 

Agencja „Kabelć informuje: Po odby 
niu wszystkich zjazdów wojewódz. Obo- 
zu Zjednoczenia Narodowego, odbywają 
się obecnie zjazdy powiatowe tej organi 
zacji. Na wszystkie prawie zjazdy powia 
towe wyjeżdża osobiście gen. Galica, wy 
zlaszając tam przemówienia polityczne. 


POWSTAJĄ KOŁA INTELIGENCJI 
KATOLICKIEJ. 

W Janowie Pediaskim zorganizowane 
zostalo ostatnio Koło Inteligencji Katolic 
kiej. Celem tej organizacji jest m. in. stu 
diowanie zagadnień. związanych z życiem 
wspiiczesnego Katolika. Do tego służyć 
będą odpowiednie referaty, dyskusje itp. 
Działalność koła ma się również rozsze 
zzać na zewnątrz, co ma się przejawiać w 
opiece nad ubogimi. Należy zaznaczyć. iż 
jest to jedno z pierwszych kół tego ro 
dzaju na prowincii, Akcja zakładania ta 
kich organizacyj ma być przeprowadzona 
b. szeroko już w niedługim czasie. 


„FALANGA“ GŁOSI TOTALIZM. 

Jak się dowiaduje Ag. „Echo“ w dn. 5 
grudnia br. i następną niedzielę w dn. 12 
edia ONR-u „Falanga“ organizuje zgro 
madzenia publiczne w Łodzi i Wilnie, Na 
zgromadzeniach tych m. in. p. Bolesław 
Piasecki wygłosi referat o korporacyjnej 
pracy na wzór państw totalistycznych. 


CZY B. POSEŁ BARLICKI WYCOFAŁ 

SIĘ Z POLITYKI? 

B. poseł i więzień brzeski p. 
Barlicki po zlikwidowaniu przez 
administracyjne Dziennika Popularnego 
którego byl naczelnym redaktorem. wyco 
łał sie z życia politycznego i w pracach 
politycznych i oganizacyjnych PPS. u- 
dzialu nie bierze („Fcho*). = 


Norbert 
władze 


PRACA „MEODEJ POL EW 
TERENIE. 

W grudniu wprowadzony będzie w ŻY 
sie plan organizacyjny Związku Młodej 
Polski, ustalony pzed paru tygodniami 
ma ogólnojołskiej odprawie działaczy tere 
nowych tej organizacji. Sekcja wiejska 
ZMP. zaczęła już plan ten wprowadzać 
w życie. Dowiadujemy się że w ostatnich 
dniach odbyły się odprawy c :ręgowe sęk 
eyj wiejskich ZMP. w Bialymstoku, No 
wogródku. Łodzi, Lublinie, Lwowie i Wii 
mie, Obecnie zaś odbywają się powiatowe 
kursy ZMP. na terenie powiatów Bielsk 


Podlaski, Ostrołęka, Poznań i Przeworsk 
Poza tym koło 15 bm. zorganizowanych 
kędzie nowych 14 kursów powiatowych. 


NAPRAWIiACZE NIE DAJĄ ZA 
WYGRANĄ. ` 

Ag. „Kabel“ donosi: Mimo porażki na 
walnym zgromadzeniu Związku Spółdziel 
ni Rolniczych i  Zarobkowo - gospodar 
czych, naprawiacze nadal usiłują utrzy 
mać swe wpływy w tych organizacjach. 
Na styczeń zwołany ma być podobno 
do Warszawy z inicjatywy tej grapy 
zjazd działaczy spółdzielczych t gospodar 
czych wsi, na ktorym poruszona ma być 
m. in. sprawa usunięcia ze spółdzielczoś 
ci p. Kierzkowskiego. 


OPINIA INSPEKTORA KLOTTA, 

Jak donoszą ze sfer pracowników „Dz. 
Porannego“ powołany na arbitra w spra 
wie pracownikówZNP. generalny inspek 
ior pracy Klett, wydał orzeczenie. w któ 
rym oświadcza. że pracownicy ZNP. nie 
otrzymali legalnych wymówień. Arbiter 
poleca kuratorowi ZNP. aby wezwał 
wszystkich pracowników do pracy w cią 
gu 3 dni. Co się tyczy należności za czas 
ctrajku, to ta — zdaniem arbitra — jest 
do uregulowania na zasadzie perczumie- 
nia micdy przyszłym statutowym zarzą 
dem a ególem pracowników. 


Juz wkrótce! 


ESENE TOA ENED 


ESTA PES OI EEEE R 04 A W 


STRONNICTWO PRACY DZIAŁA. 

Stronnictwo Pracy rozpoczyna w War 
szawie działalność polityczną i organiza- 
cyjną, urządzając w grudniu szereg ze- 
brań w lokalach zamkniętych. 

CZY NOWY KLUB W SEJMIE? 

Jak się dowiaduje Ag, „Echo* w kołach 
sejmowych krąży pogłoska jakoby na te 
renie Sejmu miał powstać nowy klub pe 
tyczny pod przewodnictwem posła Zaśli 
ki. Ugrupowa x to liczyło by około 10 po 
slów i senato.ś w.ldeologia tej grupy jest 
bardzo mocna zbliżona do grup QNR. 

NOWY MIESIĘCZNIK. 

Ukazał się nowy miesiecznik pod nazwą 
„Młoda Wieś“ jest to pismo sekcji wiej 
skiej Związku Młodej Polski. Redaktorem 
tego pisma jest p. Antoni Baczewski. 
| Ed 


Kat Macieije wski 
zakłada bariię polityczną 
WARSZAWA, 2. 12. Do władz ad- 

iministracyjnych w Poznaniu wyżły”: 
io podanie o zalegalizowanie statutu 
niemieckiej organizacji  hillei owskiej 
pod nazwą „bie Deutsche Voiksgrup- 
pe in Polen‘. Jednym z założycieli or- 
ganizacji jest Alfred Kolf. Nazwisko 
to nosi b. kat, znany pod  pscudoni- 
mém Maciejewskiego. 


OTTEET TEREE ES TUT D E 


Na łamach „Fxeresu Zagłębia 
rozpoczynamy druk sensacyjnej 
powieści obyczajowej p. f. 


Miliony zbryzgane krwią 


Powieść ta wzbudzi niewątoliwie wśród na- 
szych Czytelników wielkie zainteresowanie 
przez swą niezwykle inieresującą treść, 
tajemniczy splot wypadków i intryg. 


VEASE WRACA S 
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CHOROBA GEN LUDENDORFA. 

Słynny z czasów wojuy Światowej 
niemiecki general Ludeadort ustatnio 
ciężko zaniemógł. Ze wzzlędi! na sędzi 
wy wiek generała, choroba budzi oba- 
wy 0 jeg. ŻYĆLe. 

Na zdjęciu naszzm gen. Ladendari 
w swej bibliotece 


BREYT 
za LILAK 


Wasylewski iaureatem 


naorady m. Poznania 
Komisja artystyczna m. Poznarix 
przyznała wczoraj nagrodę literacką 
m. Poznania na r. 1987, wynosząca 
5.000 zł. dr. Stanisławowi Wasylew- 
skiemu znakomitemu pisarzowi — 


cssaylście. 


SXASOWA ne WYCGAU SMG 

na S:czerbowskiego 

WARSZAWA. Ż. 12. Dziś w są- 
uzie okręgowym toczyia się rozprawa 
Weiwela Szczerbowskiego, skazańcąo 
w dwuch instanejach na karę śmierci 
za zabójstwo wywiadowcy Sp. Sę- 
dziory. 

Od wyrokusądu apelacy jnego, któ- 
ry zatwierdził wyrok sądu okręgowe- 
go obrońcy Szczerbowskiego wnicsu 
kasację. 

Po dwugodzinnej naradzie, sąd naj 
wyzszy uchylii wyrok sądu apela 7]- 
nego w Wilnie i przesazał sprawę Ga 
ponownego rozpoznania. 


Koniec wojny domowej w Hiszpanii 


Przydały się doświadczenia wojny Światowej 


wpływa tak dernoralizująco na żal- 
nierzy jak długotrwała walka oko- 


Salamanka, w listopadzie. 


Generał Franco wyda} rozkaz 
zdemobilizowania 29-go rocznika i 
oświadczył oficjalnie, że wojna na 
półwyspie Pirenejskim została 7a- 
kończona. 

Prasa światowa obydwie tc, ar- 
eysensacyjne wiadomości pokwito: 


wała dość blado, jak gdyby. tym 
samym chcąc podkreślic, że nie 


przywiązuje zbyt wielkiej wagi do 
decyzji i oświadczeń wodza powstań 
€ów. 

Trzeba być na miejscu, zetknać 
się bezpośrednio z rzeczy wstością 
Hiszpanii narodowej, aby pojąć, ze 


słowa generała pońykiewał 
faktyczny stan rzeczy, że istot 


nie na półwyspie Pirenejskim 
rozegrane najważniejsze chy- 
ba operacje wojenne. 


W rękach wojsk powstańczych 
znajduje się dzisiaj ponad 3/4 ob- 
szaru całej Hiszpanii ale nie to by- 
łoby faktem najważniejszym, gdy- 
by inne były morale tej 1/4 pozo- 


stałej we władaniu czerwonych. 
Coprawda Madryt znajduje się po 
dziś dzień w rekach ewzwerych. 
Ale należy znać obraz sytitacji pa” 
nującej w Madrycie, gdzie trzeba 
nie tylko trzymać w okopach co 
najtęższe formacje wojskowe zlożo” 
ne z brygad międzynarodowych, ale 


jednocześnie trzeba bezustannie 
szachować lufami karabinów 
maszynowych ulice miasta. na 
których coraz  niespokojniej, 
coraz gwałtowniej faluje tlum 
mieszkańców nieszczęsnego 
miasta, 
na których nie działa już 
ganda rządów prezydenta Azany. 


propa- 


W rezultacie, tak jak bylo w 
Santanderze, Gijonie, w oknach do- 
mów madryckich coraz częściej po” 
jawiają się bądź białe, bądź ezer: 
wono-złote chorągwie. 

Czy miasto padnie szybko? Trud 
no na to pytanie odpowiedzieć. „Jest 
wszakże jak rzadko doskorale utortyfi 
kowane, bronione przez kwiat armii 


czerwonej — brygady międzynera 
dowe, słowem — stanowi twardy 
orzech do zgryzienia, zwłaszcza 
wówczas gdy w grę nie wchodzą 
elementy systematycznego bombar- 


dowania czy ostrzeliwania. Mimo 
to, paść musi, 
kiedy padnie ostatni odcinek 


drogi łączącej Madryt z polu: 
niem, dotychczasowym śpi- 
chrzem stolicy Hiszpanii. 
I tu dochodzimy do meritum zagad- 
nienia. Wszakże gen. Franco deńte* 
bilizuje żołnierzy, uważa wojnę za 
skończoną, więc? 

Wódz białej Hiszpanii  zastoso 
wał taktykę otoczenia czerwonych 
pierścieniem rowów strzeleckicb, 
zablokowanie ich od strony morza 
flotą, która dotychezas  celujące 
zdawała egzaminy swej sprawnońci 
sprowadza walkę na półwyspie Pi 
renejskim do ostatecznego rozwią” 
zania. 

Doświadczenie wojny europej- 
skiej, zwłaszeza na odeinku rosyj- 
skim wykazała dobitnie, że nie nie 


powa. Można oczywiście łudzić się, 
że blokada terenu rządu Azany 
przerwana granicą traneuskorkata* 
lońską nie będzie dostatecznie sku- 
teczna, ale — tu wychodzą już na 
widownię politycy.  Ustosunkowa- 
nie się do białych Wielkij Bry- 
tanii, Stanów Zjednoczonych, a w 
najbliższej przyszłości prawdopo* 
dobnie szeregu innych państw, 
nie przejdzie bez wrażenia w 
polityce zagranicznej Francji. 

Front Ludowy republiki bliski 
jest Hiszpanii czerwonej, dal tega 
aż nazbyt wiele dowodów, ale Front 
Ludowy rozumie również, że gra €0 
bardziej przestaje być wartą świecz 
ki, tym mniej wartą, że Francja 
jako  sojuszniczka pp. Azany i Ne- 
griana zostaje na placu osamotnio* 
na bez Rosji Sowieckiej, która z co 
raz większym niepokojem spogiada 
w stronę Dalekiego Wschodu, nie- 
wątpliwie bliższego jej niż Hisz- 
pania. 


PX * zaś" 
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ma XPRES ZAGŁĘBIA" 


Za wieloletnią ciężką pracę 


znaczeni górnicy zagłebiowscy 


w dniu ich patronki św. Barbary 


Uroczystość. na której odznaczani 
są dyplomami honorowymi górnicy 
kopalń zagłębiowskich odbywała się 
rokrocznie w dniu swiętej Barbary — 
patronki górników w  iokalu szkoly 
górniezo - hutniczej w Dąbrowie. W 
tym roku, jak się dowiadujemy, uro- 
czystość ta odbędzie się w Krakowie 
w lokalu miejscowego urzędu gorni- 
czego. 

Wręczenia. odznaczeń górnikom do- 
kona minister przemyslu i handlu Ro- 
man. 

Odznaczeni zostaną: 


Kop. Paryż: Boroń Szczepan (44 
íat pracy), Popiołek Piotr (35 lat), 
Gwóźdź Leon (36 lat) i Janiszowski 
Stanisław (30 lat). 

Kop. Fiora: Żurek Jan (42 lata 
pracy), Ślusarczyk Ludwik (58 lat), 
Głód Franciszek (32 lata). 

Kop. Czeladź: Jandała Piotr (39 
lat), Wojtała Ludwik (38 lat). Strąk 
Jan (32 lata). 

Grodz. Zakłady „Sołvay*: Jop- 


a w 
Ztrybuny i katedry 


„Pietyzm 
i niedyskrecja 
w iiteraturze"' 


Odezyt Tadeusza Boya - Żeleńskie- 
go pod powyższym tytułem w Sosno-- 
wieckim Teatrze Miejskim nie wywo 
łał wśród zagłębiowskiego  społeczen 
stwa spodziewanego zainteresowania 
Z pewnym zażenowaniem patrzało się 
jak kilkudziesięciu przysięgłych s03no 
wieckich _ „kulturtrigerów* i trochę 
młodzieży szkolnej słuchało z uwagą 
znakomitego wykładu świetnego pisa- 
rza. Boy mówił właściwie do pustej 
sali. 

Być może, że przyczyną tej obojęt 
ności było obranie sobie przez Boya 
tematu z dziedziny czystej krytyki l 
terackiej. Boy — który nie mów, © 
dziewicach konsystorskich — nie jest 
dla naszej publiczności dość intere-- 
sujący. 

Zagadnienie, któremu poświęcił 
swój odezyt znakomity pisarz nie Jest 
nowe. Od dawna bowiem kruszono ko 
pie o to, czy listy pisarza są jego pry 
watną własnością niedostępną dla 
nikogo a więc i dla historyka literatu 
ry, czy też jako niezbędne przyczynki 
"do należytego oświetlania jego utwo- 
rów są własnością ogółu. 


Boy nie zajmuje w swym odczycie 
zdecydowanego stanowiska.  Przyta 
cza lojalnie wszystkie poważniejsze ar 
gumenty za i przeciw pozostawiając 
słuchaczom swobodną decyzję. 


Czym jednakże byłaby dla nas 
twózgzość Słowackiego, Mickiewicza, 
Krasińskiego, Przybyszewskiego, Wy 
spiańskiego gdybyśmy nie znali ich 
życia prywatnego. Jak możnaby zro 
zumieć dlaczego i dla kogo były nie 
które utwory pisane, gdyby nie można 
było zbadać życia prywatnego i prze- 
niknąć niektóre, intymne nawet tajera 
niee, wielkich pisarzy. Rozprawia się 
prelegent przy okazji z niedawno pów 
stałym kierunkem w krytyce literac- 
kiej t. zw. formalizmem,  uznającym 
jedynie dzieło bez  interesowania się 
osobą autora. I mimo, że nawet, sami 
pisarze często powtarzają: „Macie mo 
je dzieła, a mnie dajcie spokój” — 
Boy nie daje za wygraną, lecz prze 
mawia za ogłaszaniem i ujawniauiem 
listów tak  przekonywująco, że po 
wysłuchaniu tego odczytu trudno jest 
przypuścić i uwierzyć w. istnienie po 
ruszonego dylematu. 

Przecież to jest zupełnie jasne: 
artystą i jego dzieła — to jedno. 

wim. 


pert Franciszek (38 iai) Kanlorsši 
józef (38 lat), Sadowski, Piotr (37 
lat) i Kowalczyk Kazımierz (55 iat 
pracy). ; ! 

Kop. Saturn: Cholewa Jan (33 lat) 
Drej Jan (34 lata), Grząs Ignacy (33 
lata) i Barczyk Szczepan (33 iata). 
Kop. Jowisz: Pierzchała Sianisław 
(56 lat pracy). 

Kop. Hr. Renard: Dylong Jan (do 
zorca) i Nowak Józef (górnik). 

Kop. Niwka: Baranek Ludwik, 
ignacy Guzik ı Cesarz Jan. 

Kop. Modrzejów: Józef W oźniez- 
ko (urzędnik) i Stanislaw Ślipek. 


Przemysł metalowy 


Niżej wymienieni pracownicy hut 
starostwie przez starostę Boxg. 


dek. Jan Słązak, Jan Zagrodnik, Lud 

"wik Kotała, Konstanty Sikora Alek- 
sander Ufnarski, Jakub Michalski, 
Józef Musiał, Józef Pełka i Ludwik 
Przybyłowski, 


Huta Staszic: Karel Lipa, Fr. Go- 
ryl. Ignacy Wojtas, Marcin Nowak. 
Franciszek Łodygowski Fiotr Grygal 
ski, Wojciech Sobotowski, Jan Dolin- 
skt i Paweł Madej. 


Pierwszy w Zagłębiu Chrześcijański 
MAGAZYN KONFEKCJI MĘSKIEJ I CHŁOPIĘCEJ 


m.f. Poznański Magazyn Odzieży 
MICHAŁ MALEWSKI 


SOSNOWIEC. 3-60 MAJĄ 23 (lokal po „Orbisie*) 


poleca: 


palta, ubrania, kurtki skórzane, kurtki weł- 
niane, spodnie długie golfy, kamizelki 
zamszowe, mundurki i płaszcze szkolne, ko- 
— — żuszki, oraz ubrania sportowe. — — 


+ me ana mmens eame 


Ceny niskie i stałe. RAE Obsługa solidna 


WEP PLEATED ia TRORA A TONY AIR DEA TOTO EA EEES ENSE 


Gwiazdkowa subskrypcja na grafiki 


W niedzielnym numerze zamieści-- 
liśmy warunki gwiazdkowej subskryp 
oji grafiki. > iii ; 

Wszystkie grafiki są wystawione 
w administracji „Expresu Zagłębia” 
(Sosnowice, Teatralna 1-a) oraz w b 
kala „Antykwariat  Nowovzesny” 


Katowice, Słowackiego 17. Wystawa 
czynna codziennie, wstęp bezpłatny. 
Grafiki otrzymają zamawiający w ta 


w passe - partout), 
drewnianych. 


DO REDAKCJI „ExPRESU ZAGŁĘBIA” 
Sosnowiec, Teatralna la. 


Niniejszym zamawiam grafikę WŁ Zakrzewskiego 


(tytuł dziela) 
w cenie subskrypcyjnej zł. aa As 
Imię, nazwisko i zawód subskrybenta 


© okładńy adr a 2 2 ja ma iz E 


Uwaga: 1) Grafikę odbiorę osobiście. 
2) Proszę mi wysłać za zaliczką. 
(niepotrzebne skreślić) 
OESIE? PRISENE, ARENIE TOO PONY TADE EDE NID SR SERTE EE E EAAS TE ACERO 


Nawet asysta policji nie uchroniła 
niewiernego kochanka od zemsty 


odbył się slub Borowiaka z nową wybran 
ką. 


W Lubrańcu na Kujawach rozegrał 
się straszny dramat, który był finalem za 


wodu miłosnego mieszkanki tej osady Pan mody przeczuwając zemstę porżu 
niej. Szymańskiej. l ; conej kobiety postarał sie o asystę po 
s licyjną, | 
Przez dłuższy czas utrzymywała onā | która dla bezpieczeństwa towarzyszyła or 


bliższe stosunki z niej. Borowiakiem, któ 
ry wreszcie porzucił ją nawiązując znajo 
mość % inną dziewczyną. W iych dmach 


VO TESSE AA AA SA PETON ASA 


Wystawa Stefana Mrożewskiego 
będzie otwarta tylko do 5 bm. 


szakowi weselnemu do kościoła. 


Po ślubie, wracając z tąże asystą poli 


zbliżyła się jakaś staruszka którą uważa 
no począttowo za żebraczkę. 


Kobieta ta błyskawicznym ruchem 
wydobyła z pod fartucha buteleczkę z 
kwasem solnym i z ckrzykiem: ..Po 
dły, podły. 
wylała zawartość na borowiaka, wypala 
jąc mu oczy. Nieszczęśliwego z miejsca od 
stawiono do szpitala. Grozi mu utrata 


Otwarta w Ratuszu  uniejskiąa W 
Sosnowcu wystawa grafiki Stefana 
Mrożewskiąto trwać będzie tylko do 
5 bm. A więc nie traćmy rzadkiej oka 
zji do okejrzenia pięknych grafik zna 


komitego artysty. Młoda żona nieszczęśhwega doznała rów 


Wystawę tę powinien zwiedzić każ | nież lekkich obrażeń od rożpryskanego 
dy, a przede wszystkim młodzież | kwasu. Sprawczynią: kyla | Szymański, 


szkolna. przebrana za żebraczkę, 


odznaczeni zostaną w dniu 4 bm. w 


Fłuta Katarzyna: Wawrzyniee Mio.’ 


kiej formie, jak są wystawione (t. zn. 
tyłko bez ramek 


cyjną do domu weselnego, do młodej pary 


wzroku i jest silnie poparzony na twarzy, 


- 334 
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Zmiany w województwie 


„Krakowski Kurjer Wieczorny”, 
reprezentujący żywioły lewicowo - de 
mokratycene, ściślej mówiąc, związane 
a t. zw. lewicą legionową, donosi pod 
sensacyjnym tytulem „Dlaczego woje” 
woda Dziadosz opuszcza swe stanow 
sko?“ e zmianie na stanowisku woje- 
wody kieleckiego. ` aj 

'edlug wymienionego pisma wo- 
jewoda:dr. Dziadosz ma objąć poważ- 
ne stanowisko w przemyśle. 

Z obowiązku dziennikarskiego, choć 
nie brzmi to prawdopodobnie, komuna 
kujemy za tymże „Krakowskim Kurje 
rem Wieczornym, że „jaka przyczy- 
mę odejścia dr-a Dztadosza ze stano- 
wiska wojewody kieleckiego porlają 
ogólnie jego pro. Sławkowe nastawie- 
mie, | 


—— xy 


Przy głośniku 


WIELKI KONCERI POŁĄCZONY CII 
ORKIESTR FOLSKIEGO RADJA I 
' " "FILHARMONII. 


Polskie Radio projektuje na sezon bie 
żący kilka wielkich koncertów w 'rykona 
niu dwuch najlepszych polskich orkiestr 
symfonicznych: orkiestry Polsk. Radia 
+ Filharmonii Warszawskiej. Pierwszy 
z tych koncertów nadany zostanie dziś © 
goGz. 20.00 z salı Filharmonii Warszaw 
skiej na fali ogńlnopolskiej., 

Program koncertu zawiera m. in. wiel- 
ką 6 Symfonię Mahlera, dzieło w Polsce 
prawie zupełnie nie wykonywage z powo 
du technicznych trudności Jakie nastrtcza 
ohsada orkiestrowa Obecnie trudności te 
zostały usunięte i radicsłuchaczę polscy 
poznają się z dziełem teso wybitnego 
kompozytora.6 Symfonia — w przeciwień 
siwie do innych kompozycyj Mahłea — 
posiada charakter pogodny. Końcowa Jej 
część przynosi partię wokalną, w której 
wysoki s pzanm opiewa radosne życie nie 
"hiańskie i. głosi chwalę świętej Cecylii pa 
tronki muzyków. pe 

Jako drugi numer: programu odegfana 
zostanie: suita Kadalyʻezo pt. „Fłary Ja 
"nos, opiewająca w sposób pełen biumoru 
dzieje prostego. żołnierza, przechwałająe 
go się swymi rzekomo wielkimi: czyna- 
mi: Peza tym w programie wieczoru Uwer 
tura Antoniego: Szałowskiego — utwór, 
który wykonany podczas ostatnich kom 
certów paryskich orkiestry Polskiego Ra 
dia zdobył ogromne uznanie francuskiej 
prasy, Koncertem dyrygnje kapelmistrz 
Grzegorz Fitelberg. 


SOA; EE 


Nowinki flmowe 


JAKIE NOWE FILMY POLSKIE Z0- 
BACZYMY. 

Sezon zimowy przyniesie nam szereg 
aowyehb filmów polskich. A wice przede 
wszystkim dwa filmy thisłóryczne: „Koś 
"ciuszki pod Racławicami" i „Ulani Ks 
Jozefa”. W pierwszym — rolę Kościuszki 
grać będzie Bialoszyński. Foza tym: wy- 
etapiga w tym filmie: Barszezewska, Za- 
charewia  Pićhelski. 'Jarszewska, De 
brzańska, Dominiak, Kurnakowicz i in 
ui. W „Ułanach* główną rolę grać bedzie 
Jadwiga Smosarska, w pozostałych wysią 
ią: Sielański, Orwid, Broniszówya i im 
ni, Konrad Tom wysiąpi tym' razem, jako 
reżyser. o tł, ! 

"Trzecim polskim filmem będzie „„Dziew 
czyna szuka miłości. W główńych* ro 
lach: Tamara Wiszniewska, Cybulski, 
Kurnakowicz, Chmurkowska i debiutują 
gy dopiero: w filmie Szubert. Reżyser Wa 


szyński pracuje nad przeróbką powiesci 


Marczyńskego „Szłakiem Hańby“. v Film 
będzie nosił tytal,' Kobiety na sprzedaz”. 
' Obsada: M. Bogda, J. Andrzejewska, No 
ta Nep, Grossówna;. Brodzisz: „Jrnosza - 
Stępowski, Sielański,  Saraborski i Zah 
czyński, « z ; 
i AIZ 


 Straik na kop. „Fiora“ 
© jiou ZLIKWIDOWANY. 

| śirajk' gopatników ina kopalni, „Eora 

w Gołonogu został zlikwidowany. W dniu 

wczorajszym .robotnicy. nórmalnie przy- 

stąpili do pracy. ` l 
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Zdr owie i zadowolenie domowników 
zys ka każda gospodyni 


jesłi pada na stół 


masło wyborowe, sery i jaja 
z Mip. Związku Mieczarskiego dawn. „Krakowianka” 


Radość życia gospodyń 


Salon propagdnuuwy grzeljiników w Będzinie 


Ostatnie łata stoją wybitnie pod 
znakiem elektryfikacji  zospodarstw 
domowych. W związku z tym Miejski 
Zakład Elektryczny w Będzinie sprø- 
wadził większą ilość naczyń kucken 
nych i niezhędnych przedmiotów domo 
wego użytku, które uzywać można 
przy zastosowaniu elektr yeznośŚci, 

Onegdaj odbyło się otwarcie spe 
cjalnie urządzonego Salonu propagan 

dowego grzejników elektrycznych 
(gmach Urzędu Pocztowego, pierwsze 
piętro). 

Otwarcia salonu propagandowego 
dokonał prez. Izydorczyk przy udzia- 
le zaproszonych gości. Następnie do 
zebranych gości przemówił kierow nik 
Miejskiego Zakładu ilestrycznego w 
Będzinie p. T. Wiprzycki, zapozna jąc 
zebranych z taryfą błokową, która sto 
sowana jest przy gotowaniu elektrycz 

nością. przy czym, €o najważniejsze 
nie podwyższa ona budżetu gospodyni 

W dalszym ciągu fachowyeh wy 
jaśnień udzielała zebranym instruktor 
ka p. St. Kuliżanka, przeprowadzając 
pokaz pieczenia ciastek 1 pierników w 
alektrycznym piekarniku. 

Na upieczenie ciastek nie trzeka 
było długo ezekać, gdyż załedwie 12 
minat, 

W międzyczasie przyrządzono rów 
nież w maszynkach elektrycznych sma 


Ceny tłuszczów 
I WĘDLIN. 

Na komisji cennikowej w staros wie 
pow. w Będzinie ustalono nowe ccny ZNiż 
kowe tłuszezów + wyrobów wętliniar- 
skich. 

Słonina — za kg. 1.56 zl, sadlo — LSB 
zł. smalec biały — 2.10 zł, mięse wieprzo 


we — 1.56 zł. kiełbasa zwyez. -- 1.86 zł, 
kiełbasa krakowska — 2.10 zł., kiełbaca 
aerdelowa — 2 zł, kiełbasa eytr. — 249 


zł. kielhasa czarna — 90 gr.. boczek, W8- 
dzonka — 210 zł, wędzonka gotowana — 
92.86, salceson włoski -- 2 zł, salcezon 
szwabski — 1.90 zl, kiszka tatarczana tep 
sza — 0 gr. kiszka talarczana gorsza — 


50 gr. nóżki — 80 gr.. parówki — 3.40 zł. 
serdelki — 2,60 zl, kiszka paszt. — 1.80 zł. 
rozmaitości — 220 do 5.40 zł. schab suro- 
wy — 1.60 zl, żeberka z mięsem — 1 zł. 


cynadry — 1.40 zł. kości — 35 gr.. pole- 

dwica — 4.96 zł, szynka krajana — 4 zł. 

szynka surowa — 1.40 zł, baleron goto- 

wany — 3.40 zł, mortadela -- 2.96 zł. ro- 

lada — 220 zł, smalce czarny — % gr. 
Ceny obowiązują od wczoraj. 


BARALIE ŚWIĄTECZNE 
oraz ozdobne figurki czekoladowe 
w dużym wyborze 
Poleca CUKIERNIA 


St Jaskólski 
SOSNOWIEC, 3-go Maja 14. tel. 63163 


Regulacja ruehu 
ULICZNEGO W CZELADZI. 

Rozporządzeniem wojewody kieleckie- 
go został uregulowany ruch kołowy w 
Czeladzi, o który niejednokrotnie toczył 
się bój na posiedzeniu czeladzkiej rady 
sniejskiej. 

Obecnie wprowadzono jednokierunko 
wy ruch na ulicy Będzińskiej i Rynko- 
wej, wstrzymano rueh transporiowy na 
aliey Kościelnej i Górnej Miłowiekiej. 

Sądzić należy, że regulacja ruchu ulicz 


nego zwiększy jego bezpieczeństwo w mie 
ście, 


| m LLLE LL A 


czną kawę. Ciastka z czarną kawą oœ 
czywiście wszystkim smakowały, 

Krótko wiec mówige, gotow anie, 
czy pieczenie elektrycznością ta o- 
szezędność pracy, czasu, zdrowia i bu 
dżetu gospodyni 


„EXPRES. ZACHĘBTAĆ 


Słowem radość życia pań doru, 

Niewątpliwie wszyscy odbiorcy 
prądu skorzystają z okazji i zwiedzą 
sałon propagandowy grzejników elek 
tryeznych. 

Wstęp na wystawę bezpłatny. 


Tragiczna śmisrć ucznia 
pod kolami pociągu w Dąbrowie 


Wezeraj okolo godz. ł po południu 
u zbiegu ulic Kościuszki a 1 Sobie- 
skiego w Dąbrowie wydarzył się 
tragiczny wypadek, 
któremu uległ 10-letni uczen 
powszechnej Władyslaw Zióiek, 
pizy ul. Kościuszki w Dąbrowie. 
Ziółek padi ofiarą własnej nieo 
strożności. Idąc do szkoly japatizit 


szkoly 
zam. 


się na przejeźdżającą furmankę. 

W tym czasie w padl na Mega pa- 

ciąg towarowy. jadący 2 Huly 

Bankowej na kopalmę Reden. — 
Nacszczęśliwy chlopiec dostał się pod 
koła wagonu 1 poniósł śmierć na micj 
stu. Z pod kół wydobyto zmasakrowa- 
ne zwłoki i sĘroókm je da kostni- 
cy szpitala. 


RESTAURACJA — KABARET 


SAVOY” 


Sosnowiec, 3 Maja, Tel. 61.801 
Podziemia — Tel. 61.504. 


Od 1 Grudnia 1937 
DUO C 52 
LEWANDOWSOCY 


poem prawdzi wych atrakejt: 
iezrównani w stepie i akrobatyce — 
o a para taneęzna po wielu nadzwy czajnych SH- 


kcesach zagranicznych znowu w kraju — 
KRYSIA TATRAJ — urccza solistka salonowo - charakterystyczna, 


Całości dopełnia i dba o vastrój popularna w calej Polsce orkiestra 
Edwarda Miedziańskiege. 


Wiadomości bieżące 


3 Dziś: Franciszka 
3 Jutro: Barbary 

ő Wschód słońca: 7,25 
Grudz: | Zachód słońca 15,26 


KKATR MIEJSKA 
W SOSNOWCU 


W piątek na Saturuie, sała kiubu —- 


„ Woźny i minister, pelna bumara ko- 
media w 4 aktach A, Biceneau w dosko- 
nałej obsadzie 1 pommysiowej reżyserii $, 
Szpiganowiczą. Początek o godz, 7.30, — 
Przedstawienie to jest organizowane 
przez Zw. Obyw. Kobiet w Czeladzi. 

W sobotę 4 bm. o godz, 20.56 — pre- 
miera komedii Stefana Kiedrzyńssiege 
pt. „Serce na wolnesa“ Przedstawienie 
zakupione przez Tow. Pań św. Wineen- 
iago a Paulo. Bilety znizkowe i passe - 
partou nie ważne, 

W niedzielę po południu o godz. 16.36 
- „Woźny i minister“ świetna komedia 
franerrka w 4 aklach, Ceny miejsc od 
25 gr. do zł. 2.40. 

W niedzielę wieczorem o godz. 20.30 — 
powtórzenie doskonałej komedii Stefana 
Kiedrzyńskiego pt. „Serco na wolności”. 
Cenv miejse od 25 gr. do zł. 2.40. 


— M: 


KINA W SOSNOWCU: 
PATRIA — O czym się nie mówi 
ZAGŁĘBIE — Królowa przedmieścia 
EDEN: Królowa Wiktoria. 

— -0 00-— 


— KIERMASZ GWIAZDKOWY. Dnia 
4 i 5 bm. państwowa szkoła zawodowa 
żeńska w Sosnowcu. ul. Karpaeka 2 urzą 
dza kiermasz gwiazdkowy. Tanie podar- 
kı gwiazdkowe i mikołajowe. (ystęp bez. 
platny. Kiermasz otrrarty od godz. 10 
do 17-ej. 


— WIECZORNICA STRZELECKA. 
Staraniem Zarządu Oddziału  Związka 


Strzeleckiego huta „Mrilowiee* urządzona 
została w sobotędn. 27'uv. mi. w Jokatu te 
goż oddziału wieczornieca strzelecka ku 
czci 107 rocznicy wybtuebu powstania listo 
padowego oraz  roczniey / ośwobodzenia 
Lwowa. Uroczystość roźpotzętć 2dŚpiewa 
niem prez zebranych w liczbie ak. 160 o- 
sób, pieśni „Pierwszej Brygady. Slowo 
wstępne wygłomł referent wychowania 
obywatelskiego p. Flak Stefan. a następ 
nie p. Dyrda dekłamował wiersz pt. „Ro 
dowód Strzelecki”, a p. Mysłówna wiersz 
pt. „Powrót wodza”. Z kolei referat na le 
mat „Pows.anie listopadowe* wygłosił 
prezes L. M. K. oddziału huta „„Miłowice* 
p. Fski Stanisław, który w godzinnym 
przemówieniu scharakteryzował wypadki 
przed wybuchem powstania, dzić © pow 
stania i skutki tego upadku. Nasiępnie 
„wilezekć Waldemar Flak pięknie i z 
wielkim przejęciem wypowiedział wiersz 
pt. „Orlęta Lwowskie'. Całość wypadła 
bardzo dobrze i wykanawcaw oraz prele 
genta zebrani abdarzali xzęsistymi oklas 
kami. Uroczystość zakończono odśpiewa 
niem modlitwy strzeleckie, 


Szefer postrzekł szofera 
W BĘDZINIE. 


Onegdaj wieczorem na postoju taksó- 
wek przy uł. Sączewskiego w Będzinie 
między szoferami logusławem Zimnym 
(Będzin. ul. Małobądzka 57) a Edwardem 
Sojką (Bedzin, ul. Rzeczna 6) wynikła 
sprzeczka. 

W pewnym momencie Zimny wydobył 
z kieszeni rewolwer i. wystrzelił raniąc 
Sejkę w rękę. 

Krewkiego szofera zatrzy mano, 
<zym okazało się, że posiadał on 
nielezalnie. 


przy 
broń 


y 


zadowole nie. 


| popisy dzieci, 
| cje. Jednocześnie rozdane będą dzieciom 


6 unormowanie stosunków 
W FABRYCE „JÓZEFÓW“. 

Sekretarz Kowalezyk zwrócił się pi- 
semnie do inspektora pracy w Sosnowcu 
z prośbą o interwencję, celem uregulo- 
wania warunków pracy w fabryce ehe- 
micznej .„Jozefów' w Czeladzi. 

W iabryte tej roboimiey są nieodpo- 
wiednio traktowani. a poza tym Samo- 
walnie przesiwani są z wyższej do niż- 
szej kategorii plae itp; 

Niewątpłiwie inspektor pracy zajmie 
się tą sprawą, tynbardaiej, że wśród ro- 
batników, fabryki miógpfów”. panuje nie- 


| ; 


Zatrzymanie złodziei 
W BĘDZINIE. t 

Policja w Będzinie zatrzymała. Bole- 
sława Witaszka i jego żonę Stanislawę, 
bez stalego miejsea. zamieszkania. Mał. 
żonkowie byli poszukiwani za dokonanie 
kiiku kradzieży: w Sosnowcu. 

——000— 


Sw. Mikoła: i koncerf 
ORKIESTR PODW6ÓRZOWYCH. 
W niedzielę w sahi klubu urzędorków 
na Saturnie, urządzony będzie święty Mi- 


| kaiaj dla dzieci szkolnych, zorganizowa- 


nych w kołxeh młodzieży PCK, w Czeła- 
dzi. Uroezystosć ta rozpocznie się e godz. 
2 popol, zaś na program jej złażą stę 
to jest Śmewy i deklama- 


rozna podarki. 

O godz. 7 wieczorem w tej samej sali 
odbedzie się popi: orkiestr i spiewakżw 
podwórzowych. Imprezę tę urządza za. 
sząd PCK. Dotychezas ząłasiło się de kom 
kursu T zespołów muzycznych. — Dalsza 
zgłoszenia przymuje sekretarz magistra- 
tu p. F. Tajekhkmaa. 


— nn 


Borzuciła niemo -ig 
T 
W BIURZE MAGISTRATU. 

ba biura fundreszu bezrobocia w Czela- 
dzi prybyła odiana chustą młoda kotie- 
ta z dzieckiem na ręku t zwróciła „Się: E 
praśbhą do urzędnika” o, wydania” jej ziem 
niaków na okes zimowy 

Ponieważ młoda kobicta me OR wy 
kazać sie odpowiednimi Jokumehtami, po 
lecono jej zwrócić się na drugi dzień. 

Wówezaas niespodziatie pozosiawia @- 
na swego dzieciaka w tinrze 1 o oddaliła 
stę w niewiadomym kierunku do domu 
izoiacyjnego p. Kupisa. a matka jest po” 
szukiwania. 

Jak się okazało jest tó panna Genowefa 
Jasińska, zam. przy ul, Nowopowa”skiał 
w Czeladzi. 

—— xx 


Przywazy paczek na poczcie 
W OKRESIE PRZEDŚWIĄTECZNYM. 

W przewidywania wzmożonego ruchu 
paczkowego w okresie przedswiątecznym, 
poczta zaprowadza dodatkowe przewozy 
paczek konwojami pocziowymi oraz w do 
datkowych wagonach zamkniętych i przy 
dziela de obsługi miektórych ambulan 
sów pocztowych większe wagony poczie 
we, np. zannast 2-osiowych — 4-oStowe. 

W miarę potrzeby będą także organizo 
wane dodatkowe przewozy paczek szezegól 
me do urzędów podwarszawskich. 

W związku z tym pożądanym jest, aże 
by publiezność weześniej wysyłala korea 
pondencje i produkty żywnościowe w 
paczkach, gdyż zbytnie przeładowanie po 
czty przesyłkami na przesirzeni osta'nich 
dni przedświątecznych spowodować może. 
1ż paczki niektóre doręczane będą dopie- 
ro! po Świętach. 

$ —LUI— 

— ZEBRANIE KOŁA LOPP. PRZY 
KOP. JOWISZ. W Wojkowieach Komor 
nych odbędate cie dziś.5. Lm. o godz. 10.3 
w lokalu Koła, Górników, nadzwyczajne 
walue zebranie Koła ŁÓPP. przy kop. Jo 
wisz: Porządek dzienny przewiduje mię 
dzy innym dokorację srebrną ` odznaką 
LOPP. prezesa Koła inż (ył. Michatow 
skiego, zawiadowcy kap. Jowisz. Cztonke 
wię Koło i innych organizacyj proszeni 
są o jak najliezniejsze przybycie. 


Czy iesteś członkiem 
L O LPP 


Su. 6 EXPRES ZAGŁĘBIA” 


Na terenie Centralnego Okręgu Przemysłowego 


„Powarjowali* ch opi w Pławie 


Żadna chyba wieś w Okręgu Cen- 
tralnym nie przeżyła ostataio tak po- 
ważnego wstrząsu ekonomicznego, jak 
to się stało ze wsią w powiecie niżań- 
skim. Takie wsie jak Burdze, Jastków 
Przyszów, Kłyżów, Pysznica, a zwło: 
szeza Pławo wstrząśnięte zostały od 
podstaw rewolucją ekonomiczną, cal- 
kowitym zlikwidowaniem  dotychcza- 
sowych pojęć o zarobku i zapłacie. 
Ubogie wioszezyny nad Sanem, gdzie 
bieda przez cały rok szezerzyła daw- 
niej zęby, w typy roku nagle dostały 
potężny zastrzyk pieniężny. 

Nie wiec dziwnego, że po takim 
zastrzyku nastąpiła gorączka, kiéra 
zresztą trwa jeszcze do tej pory i zda- 
je się nie prędko minie. 


Jak grzyby po słeszczu rosną w Pla 
wie z desek klesone sklepiki. 


Jeden z inżynierów pracujących w 
Zakładach Południowych, który obser- 
wuje tutejsze stosunki od samego po- 
rzątku, całą tą przemianę ekonomiez- 
ną i jej skutki psychiczne ujmuje bar- 
dzo krótko i dosadnie: „powariowali 
chłopi”. I niewątpliwie, mimo tej lapi- 
darności w tych dwu słowach zawarto 
ilużo treści. Tutejszemu chłopu ude- 
rzyło do głowy powodzenie tegoroczne 
i dziś wytrącony z równowagi dotych- 
czasowej nie wie czego się trzymać 
przy sprzedaży kawałka placu, wyna- 
jęciu mieszkania czy nawet furmanki 
do Rozwadowa. Bo myśli sobie. zsce: 
nię tyle i tyle, a kto wie -- może dla 
tego obcego to więcej jest warte, szko- 
da niepotrzebnie tracić. Czybv więc 
zamiast 30 zł. za mieszkanie nie powie 
dzieć 40 albo i 50% czybv zamiast zło- 
tówki na furmanke do Rozwadowa nie 
zażądać 2 lub 3 zł.? Czy już podnieść 
czy jeszcze nie? — to go wyczerpije 
1 wprawia w stan gorączkowy. 


w 


Miejscowy Figaro „urzęduje“ 
niezbyt wytwornym lokalu. 


Najlepiej daje się to zaobserwować 
na terenie Plawa. Pod Pławem wlas- 
nie wyrasta olbrzymi kolos fabryczny 
Zakładów Południowych i buduje się 
wielka kolonia pracownicza: Stalowa 
Wola. Całe Pławo odżyło dzięki tej 
budowie. Do tej wsi, gdzie tylko 2 go- 
spolarzy posiada ponad 10 morgów, 
przyszły ni stąd ni z owąd pieniądze, 
przyszła masowa praca. Za pracą i pie 
niędzmi przyszły ubezpieczenia spo- 
łeczne, osiedlił się we wsi lekarz uhez- 
pieczalni i od paru już miesięcy pra- 
cuje na tym dziewiczym terenie. 

W ciągu sezonu około 150 ludzi ze 
wsi pracowało przy robotoch ziemnych 
zarabiając od 2.50 do 4 zł. a około 100 
chłopów zarabiało furr: nkomi do 
19 zł. dziennie. 


Sumy o których dawniej nikt tu 
nie marzył nawet. Dawniej, jak opo- 
wiada stary chłop, w Pławie leczył się 
tylko młody, zdatny jeszeze do pracy, 
starych pozostawiano swemu losowi: 
bo nie opłacało się to leczenie — dziś 
młody lekarz entuzjasta chodzi po ca- 
łej wsi, wyszukuje chorych i przyj- 
muje w swym gabinecie po kilkudzie- 
sięciu pacjentów dziennie. Dawniej 
parę razy w roku zaledwie jad} chłop 
mięso, dziś otwarto na miejscu jatkę, 
a rzeźnik z Rozwadowa przyjeżdża 
3 razy w tygodniu i zawsze wraca Z 
pustym wozem. Tutejsi ludzie, którzy 
dawniej nie mieli nigdy nawet „letni- 
ków”, dziś zajmują się hotelar- 
stwem. Być może hotelarstwo to za 
duże słowo w stosunku do treści spra- 
wy. nie mniej jednak faktem jest, że 
w ciągu sezonu budowlanego każda 
chałupa było zamieniona na hotel w 
każdej po kilku obeych robotników 
płaciło po 5 do 8 złotych. miesięcznie 
za miejsce do spania. 


zapotrzebowa- 
nieby- 


W związku z tym 
niem na mieszkania nastąpiła 
wała zwyżka komornego. 

Za izbę, którą dawniej można byłe 
wynająć za 10, 15 zł. dziś płaci się 30 
i 40 z. Trzyizbowy lokal w którym 
mieści się punkt lekarski ukezpiceza|- 

ć ni wynajeto za SQ zł. 

przy czym gospodarz zastrzegł sobie 
prowo podniesienia komornego po U- 
pływie 3 miesięcy do wysokości 100 zł. 
Za plae, którego metr kwadratowy 
dawniej kosztował 15 gr, dziś płaci 
się 5 zł, i to nie każdy chłop zgcdzi 
się na tę cenę. 

W świetle tych zawrotnych dla tr- 
tejszych ludzi zarobków, rentowność 
gospodarki- rolnej- wygląda 


którzy chłopi cały swój wysiłek skic- 
MESSE 


Zapoznany Caruso w Wilnie 


Produkcje chorego śpiewaka w kawiarniach 


Przed kilku tygodniami podczas przed 
stawienia w teatrze Nowości  rozeżrala 
się niezwykła scena Jeden z widzów 
wskoczył nagle na scenę i, ku zdumieniu 
aktorów, począł spiewać. 

Zapoznany Caruso został 

przez sużbę. 

Podobne nieprzewidziane programem 
widowisko miało obecnie miejsce w loka 
lu nocnym „Zacisze <, Na salę, gdzie odLy 
wają sie atwakcje artystyczne, przybył 
wy:wornie ubrany gość. Siedzący przy sto 
hku 

mody psychiatra poznał w nim swego 

niedawnego pacjenta, 

Pacjent poznał również swego lekaraz i 
podszedł do niego, ciesząc się bardzo z te 
go spotkania. 

Nim lekarz zdążył uprzedzić swe 0t0- 
czenie, jeden z towarzyszy jego zaprosil 
przybyłego do stohka, 


usuniety 


zumowicz gdyż (as nazywa sr oy 
iy pacjent psycinatry, bardzo zamożny 
właściciel kilku sklepów mięsnych. zacho 
wywał się wzorowo do chwili pierwszego 
śpiewanego numeru. 

W chwili gdy ariystka Honarska roz 
povzela swe produkcje, 

Bizunowicz jak oparzony zerwał się 

z krzesla i podbiegłszy do śpiewaczki, 

zaczął ją błagać by się pozwolia za 
stąpić. 

Śpiewaczka, widząc, że dziwak popiera 
ny jest przez rozochocone towarzystwo 
restauracyjne, oddała Bizunswiczowi swe 
miejsce. Bizunowicz, nie czekając na a- 
kompaniament, począł śpiewać. 


Początkowo przysłuchujący się niesa 
mowitym rykom Bizunowicza, zanosili 
się od śmiechu. Gdy jednak .artysta* po 
wykonanu dwuch piosenek „usiłował śpie 
wać dalej ,zaczęto domagać się usunięcia 
psychopaty z lokalu. 

Dopiero dzięki sprytnemu wybiegowi 
kelnera, który zakomunikował Bizunowi 
czowi, że telefonowane z restauracji Bri 


i bawdzą |-wyzaliać się 
problematyeznie. Już w tym roku nies A 


rowali raczej w kierunku pracy przy 
budowie, niż przy uprawie roli. Bo ze 
swego kawałka ziemi nie wyciśnie ni- 
gdy 10 zł. dziennego zarobku, a pracu. 
jąc z koniem na budowie zarobi nawet 
i więcej. 

Chłop uczy się teraz nowych spo- 
sobów zarobkowania, przerzuca na in- 
ny całkiem tor dotychczasowy swój 
wysiłek i zainteresowania. 


Na czarnej chałapie krzyczy pre-- 
tensjonalny napis: Pralnia. 


Czego się sam nie nauczy, to douczą 
obcy przybysze z miasta. "To też jak 
grzyby po deszczu rosną w Pławie z 
desek klecone sklepiki i kioski, na nie- 
kórych czarnych chałupach krzyczą 
pretensjonalne: napisy:  owocarnia, 
pralnia, fryzjer itp. Wieś zaczyna po- 
tężnymi krokami posuwać się na dro- 
dze swego rozwoju. 

Być może spadło to wszystko zbyt 
raptownie, ale pocieszającym jest jed- 
no: jeśli to nawet jest szaleństwo, to 
przyznać trzeba, że w tym szaleństwie 
„Paczyna metoda. aA, ło 


gfunt! 
L. M. 


stoi, gdzie goście czekają na jego kon 
cert, udało się umysłowo chorego usunąć 
z lókalu „Zaersze”. 


mman LA AA 


Z ZAWIERCIA. 


Z życia pszczelarzy 
W ZAWIERCIU. 

Pod przewodnictwem p. Z. Olszewskie 
go z Myszkowa odbyło się w Zawierciu 
walne doroczne zabranie członków koła 
pszczelarzy, zorganizowanego przy okrę- 
gowym Towarzystwie Organizacyj i Kó- 
lek Rolniczych w Zawierciu. 

Sprawozdanie z dotychczasowej dzia- 
ialności koła zdał prezes us'ępijącego 
zarządu p. Fabisiak. Stwierdził on, że 
praca zakrojona statutem rozwija się 
ku zupełnemu zadowoleniu zorganizowa- 
nych. 

Po dyskusji i przyjęciu sprawozdań 
dokonano wyboru nowego zarządu, w 
skład którego weszli pp.: Knstra, 5zew- 
czyk, Sibiński, Pajączek i Józef Mucha. 

W końcu zebrania p. J. Piwowarski 
wygłosił referat z dziedziny pszczelnie- 
twa. 


14 «a 
-50 ronotnikó v 
POZOSTANIE BEZ PRACY. 
W tych dniach właściciel fabryki =zt5f 
tów „Rekord“ w Myszkowie zawiadomi 
calą załogę swej fabryki w liczbie 51 ro- 
botników że z powodu braku zamówien 
wymawia im 14 dni. 
Dotknięci tym ciosem robotnicy, zwła 
szeza wobec zimy, zwrócili się z tą spra- 
wą do inspektoratu pracy w Zawierciu 
wnosząc jednocześnie 0 zawarcie umowy 
zbiorowej. Na skuiek tego w dniu wczo 
rajszym w inspektoracie pracy w Zawier 
ciu odbyła się konferencja pomiędzy za- 
interesowanymi stronami.. 
Przede wszystkim robotnicy prosili 
właściciela o cofnięcie zarządzenia. doty 


Z O OO W w e e - 
See r ib, co w 
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PROGRAM OGÓLNOPOLSKI. 
L'iątek 3 grudnia. 

6.15 Pieśń ..Kiedy ranne wstają Zorze: 
6.20 Gimnastyka. 6.40 Muzyke z płyt T.09 
Dziennik poranny. 7,15 Muzyka z płyt 
11.15 Audycja dla szkół. ii,40 Piyty gra 
mofonowe. 11.57 Sygnał czasu ; hcjnał 4 
wieży mariackiej w Krakowie. 1203 Au- 
dycja południowa 15.30 Wiadomosci 39 
spodarcze. 15.45 Pogadanka. 16.06 Rozmo 
wa z chorymi. 16.15 Orkiestra  rozrywko 
wa. 16,50 Pogadanka aktualną 17.60 Ou- 
czy:. 17.50 Przegląd wsdawniectw. 18.10 
Płyty. 18.30 Program na Jutro. 18.35 Audy 
cja dla wsi. J9.060 Szkic literacki. 19.35 
Recital śpiewaczy. 19.50 Pogadanka aktu 
aina. 20.00 Wielki koncert symfonieznyj 
v1.60 Dziennik wieczoruy. 1 Pogadanką 
aktualna. 22.50 Wiadomości dziennika. 
23.00 Programy lokalne. 


KATOWICE 
Piątek 3 gruslnia. : 

11.40 Płyty. 13,00 Koncert życzeń. 15.15 
Piyty. 14.25 Wiadomości bieżące 14.35 Wia 
mości giełdowe. 14,35 Orkiestra wojskowa 
18.10 Wiadomości sportowe. 15.45 Rzecz o 
legendzie i o żywieckim zbójniku Proćpe 
ku. 18.55 Program na jutro. 23.00 Płyty. 


PROGRAM OGÓLNOPOLSKI 
Sobota 4 grudnia, 

613 Kiesn „kredy ranne wstają zorzi“ 
6.18 Gimnastyka 6.30 Muzyka z płyt 7.08 
Dziennik poranny. 7.18 Piyty grainofonu 
we 11.57 Sygnał czasu i hejnał z Kiako- 
wa. 12,038 Skrzynka rolnicza. 12.25 Roncem 
orkiestry detej. 13.00 Przerwa. 1535 Wia 
domości gospodarcze, 15.49 Teatr Wyobra 
áni. 16.15 Recital skrzy; cowy. 16.50 Poga 
danka aktual. 17.0 Nabozeństwo z Osliej 
Bramy w Wilnie. 17.50 Nasz program. 
1860 Wiadomości sporiowe. 18,10 Pogadau 
ka społeczna. 18.15 Płyty. 18.50 Frogram 
na jutro 18.55 Audycja dla wsi. 19.00 Audy 
cja dla Polaków z zagranicy. 19.50 Poga- 
dank aaktualna. 20.00 Polska Kapela La- 
dowa. 20.45 Dziennik wieczorny. 20.55 Po 
gadanka aktualna. 2160 Życie jest roman 
sem. 2115 Muzyka taneczna. 22.50 Wiado 
mości dziennika. 23.00 Programy lokalne. 
SEARRE 


czącego redukcji, gdyż okres zimowy be- 
dzie dla nich wobee tego tradny do prze- 
trzymania. 

Niestety, na cofnięcie redukcji własci 
ciel nie wyraził zgody, oświadczając, że 
nie pozwala mu na fo wyłącznie koniun- 


"ktura gospodarcza. jego fabryki, Ponow- 


na w tej sprawie konferencja naznaczo* 
na została na dzień 20 bm. 


(2) ZAWODY PING - PUNGOWE. 
W Zawierciu staramem miejscowego. od 
działu Związku Strzeleckiego żorganizo- 
wane zostały zawody ping - pongowe, ma 
jące na celu wyłonienie w tym sporcie 
mistrza Zawiercia. Udział w zawodach 
zgłosiło 8 drużyn. Uroczystość otwarcia 
rozgrywek odbędzie się w niedzielę 5 bm 
o godz. 5 popol. w świetlicy Z. S. przy 
al, Pomorskiej 22. 

ny JJ 


Wartownik z Berezy KartusKiej 
POSTRZELIŁ SWĄ NARZECZONĄ. 
Do sądu okręgowego wpłynął akt oskar 

żenia przeciwko policjantowi z kompanii 

wartowniezej obozuodosobnienia w Bere 
zie Kartuskiej. Janowi Michalskiemu, os 
karżonemu o zabójstwo. 

Przybywszy do Warszawy służbowo 
Michalski spotkał się ze swoją narzeczo 
ną. Bronislawą Kosecką Podezas sprze 
czki policjant strzelił 2.krotnie do Kosee 
kiej. a potem postrzelił się powierzehow 
nie w policzek. Kosecka wskutek odniesio 
nych ran zmarła. Śledztwo ustaliło, że już 
dawniej Michalski odgrazał się, że popeł 
ni samobójstwo, lecz przedtem zabije na 
rzeczoną. Michalski do czasu rozprawy 0» 
sadzony został w więzieniu 


Młoda wieśniaczka 
PRZEBIŁA NOŻEM SĄSIADA. 


We wsi Długojów (pow. kielecki) w 
czasie kłótni pomiędzy 23 letnią Józefą 


Liswoską a sąsiadem jej Stanisławem Jẹ 
cezmińskim wybuchła sprzeczka, w czasie 
której Lisowska chwyciła nóż i ugodziła 
nim Jęczmińskiego w tok. 

Stan Jęczmińskiego jest ciężki. Krew 
ką wieśniaczkę aresztowano. 


Strajk okupaeyjny 
JEDNEGO PRACOWNIKA. 

We wtorek wieczorem rozpoczął strajk 
okupacyjny jedyny pracownik w sklepie 
pzy ul. Wielopole ]. 24, niejaki Oskar We 
ber na znak protestu przeciw zwolnieniu 
59 z pracy. 

Weber przebywa od kilkunastu godzin 
w sklepie i nie chee go opuścić. 


Ewo CZE 


£ nioni Hram 


G 


231) 

— Nie znacie państwo jej nazwi- 
ska?.. Przecież musiała się zamelds-- 
wać — zdziwi się policjant. 

— Muszę się przyznać, panie poli- 
cjancie, że właśnie z tym jest trochę 
nie w porządku — tłumaczył się Bo- 
rowik nieśmiało. — Bo to tak na parę 
dni, to nawet nie opłaciło się zachodu 

— Trudno, mam pilną sprawę i 
sądzę, że ta pańska lokatorka nie po- 
gniewa się na nas — zażartował pan 
Duda. pragnąc sobie dodać odwagi, 
wobec zamierzonej wyprawy na pod- 
drcze. 

Przezorny Duda nie ufał Borawi- 
kowt i dla tego postanowił zażyć for- 
telu, aby zabezpieczyć się przeł ewen- 
tualnym napadem ze strony oprysz- 
ków, jacy mogli znajdować sie na pod 
daszu. 

— My we dwóch udamy się na gó- 
rę — oświadczył — a pani — zwrócił 
się do gospodyni — nie wolne wyde- 
lać się z mieszkania. Cały dom jest 
obstawiony przeź policję i najmniej. 
szy ruch, mający na celu pukrzyżowa- 
nie planów policji. nie ujdzie naszej 
uwadze. No, a teraz chodźmy — rzekł 
w stronę gospodarza domu. 

Po drewnianych, donośnie skrzy. 
piących schodach poczęli wchodzić na 
górę. Przodem szedł gospodarz, a za 
nim czujny na wszystko posterunko 
wy Duda, który na wszelki wypadck 
wyciągnął z kieszeni rewolwer. Baezył 
przy tym na każdy ruca swego prze 
wodnika. 
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Współczesna powieść sensacyjna 


ROZDZIAŁ 
Upiorna noc. 


Jadwiga po strasznych przejściach 
ostatnich dni nie prędko mogła przyjść 
do siebie i zdać sobie sprawę ze swego 
obecnego położenia. 

Wsfała i zataczając się zrazu, po- 


obchodzić dokoła swoje ciemne wię- 
zienie, oświetlone niewielką, słabą 


żarówką, zawieszoną wysoko u sufitu. 
Podeszła do małych drzwiczek i 
nacisnęła klamkę. Uczyniła to zresztą 
bez najmniejszej nadziei, aby dezsi 
stały otworem. Dlatego tym więk z€ 
było jej zdziwienie gdy drzwi ustą- 
piły i mogła wyjść no wąski, lecz dln 
gi korytarzyk. 
Serce dziewczyny poczęło uderzać 
coraz gwałtowniej. Zdawało jej się, 
że skoro potrafiła swobodnie opuzezć 
swoją celkę i nie zauważona przez ri- 


| kogo dostać się de drzwi, to prawde- 


podobnie nie napotka jnź w dalszej 
drodze na poważniejsze przeszkody, 
'Ta myśl odbierała jej już ostatecznie 
panowanie nad sobą. W swej naiwnso- 
Ści widziała się wolną, daleko poza po- 
nurymi ścianami swego więzienia, 

— Byłleby tylko dostać się na te 
schody — myślała, 

Z nadludzkim wysiłkiem, obciera 
jąc pot, zraszający jej skronie, posta- 
pila jeszcze dwa kroki naprzód i sta- 
nęła na kordowym chodniku, 
spływającym z pierwszego stopni: 
schodów. 


„EXPRES ZAGŁĘBIA” 


Zaledwie jednak postawiła stopę, 
rozległ się gdzieś w przeciwległym 
końeu długiego korytarza przeraźliw v 
krzyk dzwonka, 

Jodwiga zdębiała. Oprzytomniał: 
dopiero wtedy, kiedy przed nią ukazał 
się ządyszany, zmieniony na twarzy 
i wściekły Rachmil Guterman. 

— Tam, psia krew! — wycharczał, 
ciągnące bezwładną niemal dziewezy sę 
— Tam... żmijo... gadzino poci- — 
syszał przez zaciśnięfe zęby. 

Dowłókł ją wreszcie do przezna 
czonej dła niej celi i wyczerpaną po 
rzucił na podłodze. Zamknął drzwi za 
sobą į zasunąwszy ręce w  kieszel: 
spodni, począł ciskać w swoją ofiarę 
najohydniejsze przekleństwa 

Ośmielony jej biernością, poczałl w 
najwyszukańszy sposób natrząsać się 
z nieszczęścia zrozpaezonej dziewezy - 
ny. 

— Nie udało się. panno Jagġwige .. 
he. he, he... A serduszko tak bardzo 


wyrywa się do ukochanego.. — drwii 
wykrzywiająs twarz w szyderczym 


uśmiechu. — Ale nie martw sie nie, 
moja goląhko.. Raehmil wyszuka «i 
chłopczyka. który utuli ięsznotę za 
tamtym i obdarzy cię pieszczotami, » 
jakich nigdy. nie Śniłaś... ho, he. he... 
— rechotał, błyskając białkami wy 
łapiastych oczu. 

Ale Jadwiga dość miała już tych 
nieludzkich naigrywąń. Podniosła się 
z podłogi i dysząć ciężko, stanęła na- 
przeciw swojego prześladowcy, 

— Ty zbirze!—rzuciła ma w twarz 

— Miłez — krzyknął, zaciskać 
kurczowo pięści. 


— Ty;,zbirze.. — powtórzyła Jad- 


wiga, obserwująe z pewnegy rodzaja 
satysfakeją, jak wielkie wrażenie “ej 
słowa sprawiają na Gutermanie. 

Ale Próchnicka przeliezvła się. są- 
dząe że jak dotąd. tak i tym razem 
potrafi swą wyniosłą powazą zapin- 
wać nad tą bestia w ludzkim cicle. 


WS ieklość, jaka opanowała (iuterma- 


oszust przed sądem 


sez tachowych studiów był inżynierem 


W dniu 10 stycznia 1938 roku od- 
będzie się przed Sądem Okręgowym 
w Chorzowie sensacyjny proces karny 
przeciwko wyrafinowanemu oszustówj 
Czesłowowi  Starosolskiemu który 
przez dłuższy czas pracował w charak- 
terze inżyniera - konstruktora w hucią 
„Zgoda? w Święcinach ehoć nie posia- 
dał żadnych wyższych studiów, Dzięki 
poparciu wpływowych osób Starosol- 
ski został przyjęty do „„Współnoty [n- 
teresów” w Katowicach, gdzie rzeko- 


mego inżyniera - przeegzaminowano 
szczegółowo. „Jakkolwiek St:rosolski 


podający się podówczas za 
Zbigniewa Wielskiego nie 
żadnych fachowych studiów, 
zdał on egzamin ku największemu 
zadowoleniu, 
Również w ezasie pracy w hucie 
rzekomy inżynier wykazał wiele zdol- 
ności, to też powierzono mu budowę 


inżyniera 
posiadał 


trzech olbrzymich dźwigów dła huty 
„Pokój” w Nowym Bytomiu. Pracy 


tej Starosolski nie wykonał gdyż w 
międzyczasie został zdemaskowany, ja 
ko, że był poszukiwany za kilka v- 
szustw. 

Starosolskiege osadzono w wiezie- 
niu chorzowskim, gdzie do tej po- 
ry przebyws, 

Wówczas stwierdzoto, że ma się tu 
do czynienia z wyrafinowanym 0szu- 
stem. Starosolski podrobil dyplom in- 
żyniera politechniki wiedeńskiej, na 
której odbywał rzekomo studia. Jedno 
cześnie Starosolski podrobił zaświad- 
czenia kilku czeskich i austriackich 
hut. w których miał pracować jako in- 
żynier - konstruktor. 

Na poleeenie władz prokuratorskiel 
w Chorzowie, jeden z wywiadowców 
wyjechał do Małopolski, gdzie w kilku 
miastach 

badał przeszłość sprytnego oszu- 

sta. Staropolski urodził się w Gród 

ku Jagiellońskim. gdzie uczęszezał 


do gimnazjum, którego jednak nie 

ukończył. 
Założył on bowiem w uczelni tajną vF- 
ganizaeję. działając pod nazwą „Czar 
na ręka”. Dzięki staraniu ojca który 
był starostą powiatowym w- Żyw 1. 
Starosolski został przyjęty do innegc 
gimnazjum, którego również nie ukoń 
czył. 

Wydałony z uczelni Starosolski do- 
konał następnie bezczelnego napadu 
rabunkowego, Wspólnie z innym 9sob 
nikiem Starosolski wskoczył do jada- 
cego pociągu osobowego pod Tarno- 
wem, związali urzędnika pocztowego, 
którego wyrzucili następnie na tor ko- 
lejowy. 

Rabnsie skradli z ambulansu oko- 
ło 88 tysięcy zlotych. 
wyjechali do Poznania. gdzia zakupili 
samochód osobowy. Starosolskiege i 
jego wspólnika ujęto przypadkowo. 
Rozbili oni bowiem swój samochód na 
szosie podł Poznaniem. W czasie kata- 
strofy na jezdni rozsypało się okolo 


MaN TRZA. | veaa aama NEINA | 
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30 tysięcy złotych w bilenie, co zwró. 
cilo uwage będącego przypadkowo na 
miejscu policjanta. 

Za napad rabunkowy dokonany na 
ambulans pocztowy pod Tarnowem, 
skazano Starosolskiego na 6 lat wię- 
zienia, 

Ponieważ skazany prowadził sie 
dobrze zatrudniono go w kancelarii 
więziennej co dało mu okazję do u- 
cieczki, 

Starosolski będzie sądzony w ho- 
rzowie za fałszowanie dokumentćw, 
peszkodowanie „Wspólnoty Intere- 
sów“, gdyż pobrał większe zaliezki na 
poczet swych przyszłych poborów. wy- 
noszących około $09 zł, micsięcznie 
Jednocześnie oskarżono Starosolskie- 
20 o oszukanie kilku firm, handłeją- 
cych odbiornikami radiowymi, u któ- 
rych sprytny oszust pracował jako 
przedstawiciel. Firmy te zostały po- 
szkodowane na okelo 30 tysiecy zł, 

Zapowiedziana rozprawa budzi ra 
Slasku olbrzymie zainteresowanie. 


Rudy zarost i rude wiosy małżonki 


Radziwiłł i p. Suchestow w Warszawie 


W ub. wtorek około południa do 
sklepu z konfekcją męska Uhojnackie- 
go na Marszałkowskiej w Warszawie 
weszła niezwykła para: ks. Michał Ru 
dy (bez brody) Radziwiłł 1 ». Sdehe- 
stow, w pięknym karakufowvm płasz- 
czu, w kapelnsiku nasunętym na tył 
głowy, odsłania jącym rud., miedziane 
włosy. 

Książe opiera się na kiaduskiej 
lasce w prezencie od jakiegoś maba- 
tadży, robi wrażenie mocno zgrzybia- 
lego. 5 

Ma jeszcze obfity zarost na pod- 
bródku, taki, jakby się nie golił od ty- 


loru, co włosy przyszłej teulżonki, 
Książę schudł ostatuw ardzo, po- 
trzebuje więe węższych ipłarerzyków. 


| Musi też zmienić ich format. gdyż do- 
| tąd nosił rozwarte, zo wzgledu na bro- 


dę. i 
Naradzająe się z p. Suchestow po 


niemiecku, zakupił ieh pół (uzina. 


Książę obejrzał też męską bieliznę. 
Szykuje sobie obezaie wyprawę, którą 
skompletuje u Cawinaektego. Pani Su 
chestow, jako dawuan współpracewnicz 
ka sklepu z koutekeją, interesowała 
się żywo objekłarai, służyła też nsta- 
wieznie swymi ceu':viai radami. Poro- 


godnia. Zarost jest właśnia tegoż ko- | biwszy większe zamówienia, młoda 


Str. 7 


na, była zbyt wielką, aby rozsądek był 
zdolnym wziąć nad nią górę. 
— Milez! — powtórzył 1 w przy» 


stępie szalonej pasji wymierzył dziew 


czynie policzek. 

Jadwiga zachwiała się i upadła na 
podłogę. Rachmil zapamiętał się we 
wściekłości. Rycząe jak zwierz, rzucił 
się na bezbronną ofiarę i począł w za- 
pamiętaniu katować ją bezlitośnie. 
Straszne, piekące razy posypaiy się 
na ciało dziewczyny, a mimo to ani 
jeden, najmniejszy jęk nie wydobył 
się z piersi katowanej ofiary. - 

W tej chwili rozległo się w izdelca 
mocne pukanie do drzwi. Ręką Rach 
mila, który właśnie miał zamiar za- 
dać straszne uderzenie Jadwidze za 
wisła w powietrzu.  Odwrócił wolno 
głowz w stronę drzwi. a na jego zwie 
rzęcej twarzy pojawi się niepokój i 
zdumienie, 

— Kto mógł o tej porze pukać? 

Pukanie powtórzyło się z jeszeze 
większą energią. 

Kto tam? — spytał Rachmil niespo 
kojnym głosem. 

— Proszę otworzyć, gospodarz — 
odezwal} się w sieni przestraszony glos 
właściciela kamienicy. Í 

— Idż pan do diabła! — krzyknął 
wściekły oprawca — nie mam teraz 
dła pana czasu. 

W tej chwili pan Duda uniesiony 
jakimś niespodziewanym przypływem 
energii kopnął w drzwi. 

— Otworzyć natychmiast! -a 
ryknął. 

Odpowiedziało mu milczenie. 


d. e. a. 


skłep i wsiadła do 


para opuścia 
taksówki, 
Przyszli pp. Kałziw He wię zamie- 
rzają po ślubię os:edlić się wa stałe 
w Warszawie. Przykyri wic” zapewne 
również weeclu zor:entown: ='ę co 
do przyszłej s'odzitiv war kiej. 
PEE RRS ASRR e- z 
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ZE SPORTU 
Reprezentacja pięściarska 


WYJECHAŁA DO OSŁO. 

Wczoraj wyjechała z Poznania pol- 
ska reprezentacja bokserska. udająe się 
do Osle na niedzielny mecz bokserski Pol 
ska — Norwegia. 

Jako kierowniey pojechali prezes PZB 
mjr. Miżyński, Suszczyński, Rrybarczy i 
w charakterze sekundan'a trener Sztamm. 

W składzie drużyny zaszła jedna zmia 
na „ mianowicie zamiast Węgrowskiego, 
znajdującego sie w nieszczegółnej formie, 
wyznaczono. Klimeckiego. o 

Ostateczny sklad reprezentacji wyglą 
da następująco: Rotholc, Koziołek, Czor 
tek, Woźniakiewicz, Koiczyński, - Chmie 
lewski, Szymura. Klimecki. 

Na meczu Warszawa — Kopenhaga £ 
grudnia (w Nykopng) zamiast Chmielew 
skiego walezyć będzie Pisarski, który rów 


nież jedzie do Oslo. 


Pięściarze Makkabi 


WALCZĄ WE LWOWIE. 


Pięściarze sosnowieckiej Makkabi wy 
jeżdżają do Lwowa, gdzie w dniach 11 i 
12 bm. rozegrają eiekawe spotkama. 

W dniu 11 km. Makkabr walezyć będzie 
z teamem. Leehia — Rekord, a w dniu t8 
bm. z teamem Czarm — Ukraina. 

Makkabi wyjeżdza do Lwowa w skla 
dzie: waga musza: Gruzgrun, kogucia: 
Bcitner i Malinowicer. piórkowa. Wel 
grun, lekka: Abraham, połśrednia — Ne 
bel. średnia: Baumer 1 poleiężka — Potok. 

Pięśeiarze sosnowiecry przygotowują 
się do obu spotkań starannie mimo iż ma 
iiczą na zwycięstwo. Zespoły gospodarzy 
bedą bowiem miały w swych skladaci czo 
łowych pięściarzy Lwowa. 
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INAUGURACJA ZWYCZAJNEJ S ESJi SEJMOWAJ. 


źdjęcie nisze przedstawia rzut oka 
na salę obra! jo 85 €' pose p. wiee 
pr mie, : ua, Na fo 
telu wdzimy p 
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Mecz ping-pongowy w Sosnowcu 


W Sosnowcu został rozegrany między 

, klnbowy mecz ping-pongowy pomiedzy 

miejscową Makkabi a Hapociem z Będzi 
na 

Zwyciężyła druzyna Makkabi w stosun 

ka 5:0. Poszczególne wyniki były następu 

jące (na pierwszych miejscach zawodnicy 


Makkabi): Damer -- Fromer 21:11, 21:16; 
Koplowicz — Wilder 21:13, 21:14; „Kravz 
man — Mehier 21:9, 21:15: Rotsziejin — Bo 


rensztein 19:21, 21:19, 22:20; Pakiel — 


Szteinkeler 21:10 21:2. 


Mecz nokciowy 
DĄB — RBTE (BUDAPESZT) 3:0 
W Katowicach na sztucznym adasia 
ku rozegrany został  nnędzy narodowy 
meca hokejowy pomiędzy Dębem : BBDT, 
z Rudapesztu. zakończony zwycięstwem 
Debu w stosunku 3:0 (6.0, 2:0, 1:0). Bram 
ki dla Dębu zdobyl kryniczamn Burda 2 
: Urzoń 1. 


Aresztowanie burmistrza 
POD PIOTRKOWEM, 

Na polecenie sędziego został aresztowa 
ny burmistrz miasta Bełchatowa pod Pia 
tkowem. Karol Miętkiewicz. 

Ze względu na toczące się 
szczególy sprawy trzymane 
cy, 

Aresztowanie burmistrza Miqtkiewi 
cza wywołało duże wrazżene w Fiotrkowie 
1 w powiecie. 


sledztwo, 


są w tejemun 


o00—— 


Nowości wydawnicze 
H. C. Rowland. CZŁOWIEK Z TACZ. 
KA. Czerwone Książki M. Area. Tłuma 
czyła R. Czenańska - Heymanowa. W bar 


wiiej obwolucie S. Grzybowicza 292 stro 
ny. Wydawnictwo M. Areta. Wars 
1%7. Cena w brosz. zł. 5— w opr. zł. 1— 


Młody leśnik jedzie odwiedzić piekna 
pannę, z którą pragnie się ożenić. Idąc 
przez las zostaje niespodzianie napadnię 
ty przez młodą dziewczynę, która wszeży 
na z nim bójkę. Mlody człowiek jest w 
trudnej sycuacji, gdyż dziewczyna jest 
'wręczna i silna, a męska kurtnazja nie po 
zwala ma uwolnić się od napastniczki je 
duym silniejszym ciosem. — Jakie byly 
przyczyny tej napasci 1 jej skutki czyle! 
nik dowie się dopiero „przy końcu tej cie 
kawej rowieści, k óra ” laczy w Sc Die cechy 


"powieści obyczajowej i romansu kryni 
nainego posiadając dodatnie cechy -obu 
tych rodzajów literackich. 

„ Książka obfituje w sytuacje  niespo 


od wysoce dramatycznych do cz” 
w nagle zwroty ak 


dai iane 
si9 romantycznych — 


marszalko Cara, £a3 „4 uwa ho iządo 


wych Rząd in corpore z p. premierem 
gen.  Sławojem Skladkowskmm na 
czele. 

ZR ŠARE 


Moaie A SAKAI 


świctle księżyca widzi leżącą na trawnisu 
postać swego ojca „a nad nim pochyiony 
nicsámowity cień — czyzby to był Czarny 
Garbus, złowróżbny drch, ukazujący się 
jako zwiastun przed śmiercią kazdego Z 
róuu Langley? iNeopisany lęk obezwź ad 
nia mlodą dziewczynę i Paulina traci 
pIzy tomnne ŚĆ, 


Okazuje sie, że zdarzenie to nie jest séu 


nym majakiem gdyż tan Langley prze- 
pada rzeczywiscie w tajemnicí zy sposób. 


Corka wzywa näjsiynniejsżzego uetesty 
wa, by rozwiązał zagadkę 1 odnalazł 
ojca. Mie czy sprawca > w ogóle posta 
eią z tego Świasu? 

Książkę tę uzyta się "dostowniie jeduyin 
ichem, Napisana żyw) ni, dobrym styler, 
bardzo starannie przetłumaczoni, wnosi 
powe watośćci do ir'eratury kry minaja 0- 
de:+ektywistycznej. Zwraca uwagę piękna 
i dobrze dobrana obwoluta. 


R. Braun. MANEKIN Nr 6. „Tanie 
powieści popułarne*, 175 stron 2 zeszyty 
w estetycznych ok Indkach  lotomontażo- 


Szania a skiego. Wydawni 
Warszawa, 1997. Cena z. 2. 

Manekin Nr. 6 to książka jakiej oddaw 
na polski czyteinik oczekiwał. esaki 
sensacyna. pisana dobą polszczyzną, przez 
pole ae autora. dla ludzi, którzy po mę 

zącym, szarym dniu sztvkają jasnego i 
pogodnego uśmiechu, Jest o zdrowa lek 
zlac hefnych porywa h, 


wych ukadu J, 
ciwo M. Arcta, 


tura mówiąca © 
silnych uczuciach, gódnońci kobiecej, m 
osei macierzyńskiej. energii i zamiłowa 


mu do pracy. 

Manckin Nr 6 wprowadza nas w zaw] 
klanv spłot intryg. w labirynt iICZWY- 
klych ko nflikłów piychołogicznych. Jaro 
tlo posiad a ulice i prze: dmieścia Warsza 
wy ko gówna bohaierke — dzielną I 
uroc: entkę policii sledczej. 

K“ EEA niezwykle 
muiaący cy ki powieści de ektywistyeznye" E 
bińsych? h hi tterką bedzie ta sama dzie 
ZZ, Isa gjosnyyfna ajanik» 


zaje 


Sąd Okręgowy w ïc- 
snoweu likwida:or SPOŁKE MŁULZAR- 
SRIEJ. SPÓŁDZIELNI Z ODP. OGRA- 
NICZONĄ W. SIEWIERZU siosownie 
do wymagań art, 76 ust. 4 Ustawy o spol- 
dzielniach wzywa wierzycieli do zgłaszt 
nia swych roszczeń w terminie usi 
wym pod adresem Kaziaiierz Ju” ck, So. 
snowiec, ulica Fusta U EIA 

BRADA TOR nast. podpis. 


Mianowany przez 


Mianowany Pa: Sąd Okrczowy w So- 
gnowcw likwidator SPGŁDZIELNI ROL- 
-NICO - HANDLOWEJ „ROLNIK“ W 
ZAWIERCIU z ograniczoną odpowi ie- 
dzialnościa s osownie do wymagań art. 
7% ust. 4 Ustawy o spółdzielniach wzywa 
wierzycieli do zgłasz „ania swych roszczeń 
w terminie nstawowym pod adresem Ka- 
zimierz Jurek. Sosnowiec, uliea Pusta 20 


m. 7. 
"LIKWIiDATOR nast, podpis. 


Jej ; 


Elektrowni 


| 
| 


Słodycze „Pomy” lubią bardzo panie 
Bo są dobre w smaku i tanie 


Ciestaarnia „Roma“, Sosnowiec, Oria róg Dzikiej 


LUPiISZ 
i SPRZEDAŻ 


TELEFON ZAŁATWI 
każde Twe życzenie 


najlepiej przez zamieszczenie ogłoszenia 
w „EXPRESIE ZAGŁĘBIA". 


Ogloszenia przyjntuje saeioiraycja 


Nr. 334 


aty tIBKITYCZNA 


a Okręgowa 


w Zagłębiu Dąbrowskim, S. A. 


62521 


6-14 -97 


| KINO „ZAGŁĘ 


DZIŚ 


iO „ZAGŁĘBIE! | 


DZIŚ 


Wspaniały polski film 


Osnuty na tle wodewiła 


K. KRUMŁOWSKIEGO 


Aroiowa Przedmieścia 


Do głębi wzruszający i do łez rozśmieszający film o żywej trapującej 


akc ji. 
HELENA GROSSÓWNA, 
LAŃSKI JÓZEF ORWID, 
PAŃSKIE 


ALEKS 
; ROMUALD GIERASIŃSKI Č. 
TADEUSZ FALISZEWSKI. 


Pocz. o godz. 17.30, w niedzielę 15.30. 


W rolach gh: 


JANDER ŻABCZYŃSKI, ST. SIE 
SZCZE 
rez, E. BODO. 


Kino „PATRIA“ 


DZIŚ Wielki film polski wg. powieści 


G abrieli Zapolskiej 


0 czym sie nie mówi 


(SKŁAMAŁAM) 
W rol. gł: Jadwiga Smosarska i Eugeniusz Bodo 


Początek seansów o godz.: 17.30, 15,30, 
Publicznoś < 


Uprzejmie prosimy PT. 


DROBNE OGŁOSZENIA 


POSADY I PRACE 
ESDI AAEE 


AGENCI portretowi poszukiwani. 
eyvjna nowość patentowane portrety 


rewela 
gł o 


lamet“ Częstochowa  Suikowskiego 11 
CEER, 
LOKALE 


21.30. 
e przy hy w anie na początek seansów 


ZGUBIONE DOKUMENTY 
PEETA IV PE PE LEF SEATER TE IA 


KUCHARSKI WŁADYSŁAW zgubił do 
wód osobisty kolejowy i bilet ueznisw- 
ski roczny wydany przez dyrekeje War- 
szawską. A 
ROKITA ANDRZEJ, zamieszkały w 
Strzemieszycach Wielkich zgubił balet ko 
lejowy okresowy Nr, 16954, wydany prze 
dyrekcję Warszawską, który EOG AIA. 


cji i nieoczekiwane wyjaśnienia, z któ — R 4 saa | KOMFORTOWE 3-pokojowe mieszkanie 
rych najbardziej: nieoczekiwany Jest, mo z kuchnią, hollem. centralnym ogrzewa- Ea t 
ment końcowy, potraklowany prześliez Tala Jani AAEN ji < niem do wynajęcia od 15 gruania w nO- Kino-teatr EDEN“ 
nie, Z ‘duży m umiarem i wdziekiem. wym gmachu Marsa Szajną So: „nowiec, Boża ód od ŻÓŁ 
Neasamując — ciekawa i doskonale na Hienań 2-g0 Maja 27-a (przy Ubezpieczalni). Zgio DZIŚ! DZIS. 
pisana książka. w której każdy: znaj szenia tamże tel. 71479. 
Ozie-coś_dla siebie, aia x P 4] SDE EZ Pa 
Gerald Verner. CZARNY GARBUS. Pierwsza i jedyna na Zagłchie KUPNO I SPRZEDAŻ Królowa 
=; cb KA 20 Won: W M AE janski nI ph IR AERP! SKLEP zegarmistrzowsko - jubilerski do 3 
e) ODWOLUCIE ancera mistrzowska. prowadzona przez brze zaprowadzony. wraz z towarem w pa A 
dawniewo M. Aretà, Warszawa 1937 Cena -Tacl prowa y Ah. 
zł. 4—: Wydanie. tanie zł.. 2.80: achgwca. aródmieściu Rędzina do sprzcć aipa Ciel i oria 
Paulina Langley budzi się nagle w no SOSNOWIEC, ul. 3-20 Maja 23 ty i „E xpres Bedzin po ei 
ey z nieokreślonym uczuciem grozy. W visa vis dworca kolejowego SPRZEDAM zakład atea mae x w rol. gł. ANNA NEAGLE 
domu i w ogrodzie panuje niezmącona ci maei kótelu Głó RE d meski _dobrze__prosporujący. „Sosnowiec, s ADOI F WOHLBRiiCE 
sza. a jednak młoda dziewczyna nie może Bmacn A 0 ETON Piłsudskiego 28, Snopkowski. i RY N . ii 
nsnać j nieuzasadniony jej strach potegu wórzu. Drugie wejście z ul. War SPRZEDAM palto marengo (męskie) z 
je się. Nagle w ogrodzie ktoś dwukrotnie szawskiej Nr. 1. karakułowym kołnierzem. Wiadomość Początek I seansu 15.80. 
etrzela — F'aulina biegnie do okna i w ZZ OZO S „Expres“ Bedzin. <s 
WANTED W. BONANZA E a A 2 M TAS AREE PE SEE DE W ODA E REWANZ a A TREE. O ZR, M a 
Wydawca: Helena Monsi?rska. -— Re d. naczelny: K. Ćwierk. — Druk. „Expres Zagłębia” Sosnowiec, Teatralna 1-a. — Red. odp.: Tadeusz Lipski. «~ 


